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CENA ZŁO TY C H  5 W Y D A N IE  F

Spory w  „ro d zin ie  m arsh a llo w sk ie f“
S T A L E  P R Z Y B I E R A J Ą  N A  S I L E
^rasa b ry ty js k a  ocenia pesym istycznie przyszłość „organ izacji gospodarczej w spółpracy europejskie j“

Lo n d y n , 22.8. (PAP). — Znane dy-
nse pomiędzy W ielką B ry tan ią  a

hie
znaczę

‘ona:

na temat wywozu złomu stalowe 
2 B izonii są tematem artykułu w 

^°Puilarnym tygodniku „T he  Econo -

tygodnik podkreśla doniosłe 
niem ieckiego złomu stalowego dla 

^zem yslu  bryty jsk iego, zaznaczając, 
0 Be nie dojdzie do porozum ienia z 
M zam i am erykańskim i, stalownie 

. _yjsh ie będą m ia ły  do przezwycię-
*łłła  nader poważne trudności, 
tyg o d n ik  podkreśla, że roszczenia 

CTleryi:aift.kie na złom sta lowy z Bizo 
sprzeczne są z ogólnym i zasadami 

r<>gramu odbudowy Europy.

Lo n d y n ,
‘ yjska 
ty

2.8. (PAP). — Prasa b ry  
zwraca uwagę, że trw a jące s^o

i nieporozum ienia w  m arshallow  - 
skiei' organ izacji „gospodarczej współ 

8cy eu rope jsk ie j“  nie pozostawiają 
°  e złudzeń co do skuteczności tej 

’̂ Vspńłpracy“ . Obawy, że organizacja 
^  nie w ype łn i pow ierzonych je j z a - 

n. są coraz częstsze,

N IE  M O ŻN A R E A LIZO W A Ć  
PLA N Ó W  W K R A JA C H

g o s p o d a r c z e g o  c h a o s u

Sprawę tę rozpatru ją  obszernie na j- 
I'DWsze tygodn ik i b ry ty jsk ie .

ła w ic o w y  „Spectator“  wyraża op;- 
^  że organizacja „europejsk ie j

S P O Ł E C Z E Ń S T W O  
W A R S Z A W  Y  

t tn d ú  j e s  z  t  a n d a r  
d l a  K B W

Ludność stolicy i województwa 
^ arszawskiego ufundowała sztan- 
ar dla jednostki Kurpusu Bezpie- 

c*eństwa Wewnętrznego.
TT \  .uroczytość wręczenia nastąpi
bm.

współpracy gospodarczej“  nie zdoła 
przezwyciężyć narastających trudnoś 
ci i n ie  p o tra fi w ypracować i  zrealizo 
wać 4-letniego planu gospodarczego, 
wymaganego przez USA. Tygodnik 
podkreśla głęboką różnicę interesów 
k ra jó w  m arschallowskich, k tóra w y
stąp iła już  przy podziale dolarów.

Tygodn ik „News Statesman and Na 
tion “  nazywa obecną sytuację „b łęd
nym  ko łem “ i stw ierdza, że W ielka 
B ry tan ia  nie może się zgodzić na to, 
aby organizacja paryska posiadała su

werenne prawa wobec k ra jó w  m ar- 
shallowskich, dyk tu jąc  im  po litykę  od
budowy.

Tygodn ik  zaznacza, że opór b ry ty j
ski jest ty lk o  jednym  z symptomów 
głębszego k o n flik tu , ja k i is tn ie je  po
między członkam i un ii zachodniej. Z 
chw ilą  powstania konieczności kon - 
kretnego przystąpienia do odbudowy 
gospodarczej zarysowały się ja k  n a j
bardzie j ostre różnice pomiędzy W ie l
ką B ry tan ią  i innym i państwam i euro 
pe jskim i.

3.000.000 ro b o tn ik ó w  ro lnych  
w e  W ł o s z e c h

p rzys tąp iło  do s tra jk u  ostrzegaw czego
RZYM , 2°.8. (PAP — Na terenie ca 

łych W łoch odbył się w sobotę jedno
dn iow y s tra jk  ostrzegawczy' 3 m il io 
nów robo tn ików  rolnych. S tra jku ją cy  
di magaja się od rządu przyznania u- 
o iaw n ień  zw iązkow i zawodowemu ro 
bo tn ików  ro lnych na polu na jm u sity 
roboczej, w a lk i z bezrobociem wśród 
robo tn ików  ro lnych  oraz zawarcia u- 
m ow y zbiorowej.

G eneralny sekretarz w łosk ie j konfe 
deracji p racy d i V itto rio , opub likow a ł 
a rty k u ł w. dzienniku „U n ita “ , w  k tó  - 
rym  zw róc ił uwagę na k ry tyczną  sy
tuację robo ta !ków  ro lrych , należących 
do na jbardzie j w yzyskiw ane j we Wło 
szech kategorii p racow ników .

Robotnicy ro ln i pracują na jw yże j 
150 dn i w roku, o trzym ując n ik łe  w y- 
rag rodze ira , nie wystarczające na u- 
trzym anie rod z ir nawet w  czasie pra 
cy. Ci, k fó rzy  nie .mają zatrudnien ia

nie o trzym u ją  żadnej pomocy i miesz 
ka ją  często razem z rodzinam i pod go 
łym  niebem.

D i V itto r io  stw ierdza następn e. że 
obecny rząd w ioski ,’k w id u je  siłą na j
mniejsze próby ro b o tn ik rw  ro lnych 
wywalczenia sobie ra /s k ro m " ie jsz /ch  
w arunków  bytu. Tysiące z nich zna j
du je s ę w więzieniach za to ty lko  że 
próbo\Vfch prac. wać r.a ziemi bez p o 
zwolenia w ie lko  - obszaru ków.

D em onstracyjny s tra jk  — kończy di 
V t to r o  _  wysuwa na św iatło  dzien
ne / całą bruta lnością jedno z ia iż y  -  
w otn ie jszych zagadnień dzisiejszych 
W łoch — los pro le ta ria tu  w ie jsk ie  - 
go. S tra jk  ten jest równocześnie orzy- 
pomnienie-m i  k jn  i er. i l o ś c i  przepro - 
wadzenia re t >vmy ro lne j i cnłikow:?e; 
s ii ia n y  s tru k tu ry  gospodarczej wsi 
w ł&skiej. *

W  służbie in teresów  U S A

R Z Ą D  W Ł O S K I P R Z Y G O T O W U J E  
d e w a l u a c j e  l i r a

RZYM , 22.8. (PAP). W rzym skich 
kołach po litycznych i gospodarczych 
coraz częściej pow tarza ją  się pogłoski

W spaniałe osiągnięcia odbudow y
w  Z w i ą z k u  R a d z i e c k i m

Mo s k w a , 22,8. (p a p i . — z  okazji
r0 g a ją c e j w. dn iu  22 sierpnia p iąte j 
r jJ in ’cy od c h w ili powzięcia uchwały 

radzieckiego w spraw ie odbudo- 
Sfa, r ®jonów, okupowanych podczas o- 

w o jny  przez. N iem ców, prasa- 
QZieci^a wskazuje ua ogrom ny roz - 
j ch tej akcji.

r ^ ' ^ ' z e  przed zakończeniem w o jny 
^ ^ o w a n o  ca łkow icie  przem ysł pod 
Utu “ ^w sk iego  zagłębia węglowego, 
^ c h o m jono szereg zdewastowanych 

h itle row ców  kopalń i zakładów 
^ iczycb Zagłębia Donieckiego, 

h a s ta ch  wyzw olonych spod oku
ty n iem ieckie j odbudowano jeszcze 
tyj rahcie działań wojennych 17.900 
tyę. m kw  pow ierzchni m ieszkanio - 
I g : ’ *'260 tys. domów w ie jsk ich, prze 

"  7°000 szkól i około 6.000 szpitali. 
d0w° w ° jn ie  tempo prac i zasięg odbu- 
a„ j  jesz
■ hwóch

0\ł»v .
.leszcze bardzie j wzrosły. W cią 

ią^^Wóch i pół la t bieżącej pięcio la tk i
.^ tyc je  w  dziedzinie odbudowy wy 

y Przeszło 43 m ilia rd y  rub li.
w :
^ « ¡ mP t," “ "  kw a rta le  1943 

mysłu na terenach

W
r produkcja 
zniszczonych

przez najeźdźców wzrosła o„41 proc. w 
porów nahiu z odpow iednim  okresem 
ub. roku, w tym  produkcja  sta li o 51 
proc., zaś w yrobów  walcowanych o 55 
procent.

W spania łym i osiągnięciami w dzie
dzinie odbudowy poszczycić się może 
Charków, k tó ry  nawet będzie obcho - 
dz ił piątą rocznicę swego wyzw olenia 
W mieście tym  w znow iło  pracę 700 po 
tężnych zakładów przem ysłowych, któ 
re p roduku ją  trak to ry , s iln ik i, trans
portery, urządzenia taśmowe, poięż - 
ne tu rb in y , dźw igi, ko tły , łożyska ku l 
kowe, ob rab ia rk i, narzędzia precyzy j
ne, maszyny w łókiennicze, row ery, 
szkło i papier.

S łynne charkow skie zakłady tra k to 
rowe już  w  lipcu  br. przekroczyły  
przedw ojenny poziom p ro du kc ji i da
ły  w  Ciągu 7 miesięcy p o ird  plan do
da tkow y zysk w  wysokości 12 m ilio  - 
nów ru b li. W mieście czynnych jest 28 
wyższych uczelni oraz 34 in s ty tu ty  
naukowo - badawcze w któ rych  kszta! 
ci się ponad 30 tysięcy studentów.

P udow a przem ysłu zbrojen iow ego  
1 d e m o n t a ż  k o n k u r e n c y j n e g o  

p r z e m y s ł u  p o k o j o w e g o
^  p o lity k a  m ocarstw  zachodnich w  Niem czech

. L o n d y n , 22.8 (PAP). — Władze o- I w a li fab rykę zegarów w  po łudniow ych
Niemczech. W ten sposób — zamiast 
demontować fa b ry k i zbro jen iow e — 
Francuzi i A ng licy  pozbywają się kon 
k u re n c ji n iem ieckie j i  dem ontu ją prze 
mysł pokojow y.

B ry ty js k ie  władze zab ron iły  Niem  - 
com budowy statków  o . pojemności 
przewyższającej 1.550 ton, k ie ru ją c  się 
względami kon ku re ncy jn ym i.

John Hynd podkreśla, że A ng licy  de 
m ontu ją w sw oje j s tre fie  fa b ry k i wy 
robów ga lan te ry jnych  i rozm aite inne 
zakłady pokojow ej p rodukc ji. W po - 
b liżu  Bad - Salzufen zdemontowano fa 
b rykę  grzebieni.

A u to rzy protestów p rzyzna ją , że 
niem iecki przem ysł zbro jen iow y zo - 
stał zachowany w całości w  N iem  - 
ozecb zachodnich.

mD 7-v>, i i .o  (PAP). — Władze o- 
SęjL cyjne ' w Niemczech zachodnich 
jo ty^H b ją  n iem iecki przemysł p o k o - 
(ła^Y 1'cząc się jedynie i ty lko  wzglę- 

1 konkurency jnym i, 
tąyj.^bocześnie pozostawiają one prze 
t>oę U ro je n io w y  w brew  uchwałom  
tyjSp a'P»kim. F a k t l  te u jaw n ia ją  b ry  

mężowie stanu w publicznych 
&0tlP h at>l1 ProtestY te zostały  m - in.

^ane przez posłów do Izby Gmin

sJUt,
L fa iis f0!

Joh„° m in istra dla spraw Niem iec —
p a Hynda.

że ¿ 'itycy c: podali do w iadom ości,' 
cUzj Południowej W irtem berg ii F rań 
)ąc Ogołocili z drzew lasy, pozbawia- 
1 i\wo*l6rn ■ eclci przem ysł m eblowy moż 
I ło ń f. ' o trzym ania surowca. Obecnie

rda, Stokesa oraz b. b ry ty j

‘ °bcu ¿i w raz z A n g lika m i zdemonto

o przygotow yw anej przez rząd w łosk i 
dew a luacji lira , k tó ra  ma nastąpić je- 
sienią br. W dewaluacji te j są. szcze
góln ie zainteresowani A m erykanie, 
dla k tó rych  powstają w ie lk ie  perspe
k ty w y  zakupu za bezcen zarówno 
przedsiębiorstw  przem ysłowych ja k  i 
nabycia pakie tów  akc ji różnych to
w arzystw  akcyjnych i 

D ziennik „U n ita "  donosi, źc były 
m in is te r skarbu Del Becchio, w y je - 
dzie w końću września do W aszyng
tonu, gdzie przeprowadzi rozm owy w 
spraw ie zo rany  kursu w a lu t państw 
uczestniczących w  plan ie M arshalla. 
W yn ik iem  te j zm iany była  m. in. 
znaczna obniżka w  stosunku lira  w ło 
skiego dp do la r" Dzienm ’- piszę ró w 
nież, że clo Waszyngtonu uda się p ra 
wdopodobnie obecny m in is te r "skarbu 
— Palla.

Powodem tych różnic — zdaniem ty 
goćnika — jest fakt, że k ra je  europej 
skie z F rancją  na czele prowadzą poli 
tykę  antysocja listyczną.

„News Sta-tcsman and N a tion “  oma 
w ia przy sposobności p o litykę  gospo
darczą w  zachodnich Niemczech, pod 
kreślając, że konsekwencje społeczne 
te j p o lity k i wystąpią dopiero w  przy 
szłcści podobnie, ja k  we F ranc ji i we 
Włoszech.

Reform a w alutow a spowodowała ru 
Inę m ilionów  drobnych niem ieckich 
ciułaczy, podczas gdy przem ysłowcy 
i w ie lkocbszarn icy w ysz li na te j Re
fo rm ie  zupełnie dobrze. Ceny zaczyna 
ją znowu wzrastać, a bezrobocie może 
się stać bardzo groźnym  problem em  
jeszcze w ciągu najb liższej zimy.
H O L A N D IA  N IE  P Ł A C I DŁUGÓW .

B E L G II
B R U KSELA, 22.8. (PAP). — Sprawa

stosunków handlow ych be lg ijsko - ho 
lenderskich jest w  dalszym ciągu te
matem ożyw ionej dyskusji w  prasie o- 
bu kra jów .

D zienn ik i brukselskie zw racają u-, 
wagę na fakt, że eksporterzy be lg ijscy 
nie o trzym ują  z H o landii należnych 
im  sum. Sytuacji nie popraw iła  pożycz 
ka udzielona przez Belgię rządow i ho 
lenderskiem u w  wj^sokości 4 m il ia r 
dów fra n kó w  be lg ijsk ich. Pomimo 
tych sztucznych zastrzyków, eksport 
be lg ijsk i do sąsiedniego k ra ju  zm niej
szył się ostatnio o 1.4 proc.

T rudności finansowe H o land ii w y  
n ika ją  przede w szystk im  z o lbrzym ich 
kosztów jakie- pochłania kam pania w 
Indonezji. Rząd holenderski zamierza 
zw rócić się do USA z prośbą o udz ie le 
n ie  nowych k red y tó w  w wysokości 
203 m ilionów  dolarów.

O LB R Z Y M IE  D Ź W IG I O NOŚNOŚCI 80.000 K G  C Z E K A JĄ  N A  TR A N S 
PORT K O N S TR U K C JI MOSTU SLĄSKO  - DĄBR O W SKIEG O

R z e c z n i k  f r a n c u s k i e g o  M S Z

p r z e w i d u j e  n o w ą  k o n f e r e n c j ę  
u G e n e r a l i s s i m u s a  S T A  L I N A

PARYŻ, 22.8. (PAP). — Rzecznik francuskiego ministerstwa 
spraw zagranicznych zakomunikował dziennikarzom, że prawdopo
dobnie w najbliższych dniach, być może nawet .w poniedziałek, 
przedstawiciele mocarstw zachodnich będą przyjęci przez Genera
lissimusa Stalina na Kremlu.

MOSKWA, 22.8. (PAP). — W kołach politycznych przewiduję się, 
że następna konferencja pomiędzy m inistrem  Mołotowem a przed
stawicielam i' mocarstw zachodnich odbędzie się w poniedziałek. W 
niedzielę przedstawiciele W ie lkie j B ry tan ii i Francji przeprowa
dzili dłuższą rozmowę w prywatnym  mieszkaniu ambasadora USA 
— Bedell Smitha.

O  utrwalenie jedności m ło d z ie ż y  
c a ł e g o  ś w i a t a
2 gi dzień ołrrad R ady Naczelnej 

Ś w iatow ej Federacji M ło d z ie ży  D em okratycznej
Dnia 22 bm., w drug im  dn iu  obrad 

Rady Naczelnej Św iatow ej Federacji 
M łodzieży Dem okratycznej w  O twoc
ku odbyła się dyskusja nad wygłoszo-i 
nym i w  dn iu  poprzednim  sprawozda
niam i.

P RZYJĘCIE  NOW YCH 
O R G A N IZ A C JI M ŁO D ZIE ŻO W Y C H

Dyskusję poprzedziło przyjęcie  na 
członków Ś w iatow ej Federacji M ło -

P ro w o kac ja  speku lantów  berlińskich
N apastn icy  schronili się do sektora am erykańskiego

spekulacji na czarnym  rynku , po lic ja  
berlińska postanowiła przeprowadzić

B E R L IN , 22.8. (PAP). —  Na sku
tek stw ierdzonych fa k tó w  wzrostu 

a rn j 
iOvi

obławę na spekulantów  na Placu 
Poczdamskim, przez k tó ry  przebiega 
granica sektoru am erykańskiego i  ra 
dzieckiego.

P rzybyła  na Plac n iew ie lka  grupa 
po lic jan tów , została obrzucona kam ie 
niam i, przy czym jednego po lic jan ta  
musiano odwieźć' do szpitala. P o lic ja  
była zmuszona w ystrze lić  k ilk a k ro t
nie na postrach, po czym dopiero 
tłum  spekulantów  w yco fa ł się na 
część placu należącą do sektoru ame 
rykańskiego, skąd w  dalszym ciągu 
zasypywał po lic jan tó w  kam ien ’ami.

W edług św iadków  zajścia, sygnał 
do napaści na po lic jan tów  dała grupa 
prow okatorów , k tó ra  zawcasu zmie
szała się z tłum em .

Równocześnie grupa osobników na 
padła na centra lne b iu ro  be rlińsk ie j 
koopera tyw y spożywczej, znajdujące 
się na u licy  Stressemana. W budyn -

s tra lii, Nowej Ze landii, Szkocji, A fry 
k i i  Danii, w  w y n ik u  czego szeregi 
Ś w iatow ej Federacji Dem okratycznej 

ku  w y b ito  okna o ra z . zerwano plaka.j pow iększyły się o około 1 m ilio n  człon

dzieży Dem okratycznej nowozgloszo- wagę zacieśnienia więzi między Mię- 
nych organ izacji m łodzieżowych 19 dzynarodową Organizacją Studentów 
państw: N orw eg ii, S zw ajcarii, O rgan:- a Św iatow ą Federacją1 M łodzieży De- 
zacji W olnej M łodzieży Niemiec, M ło - i m okratycznej.
dej G w a rd ii Izraela, Ir la n d ii,  Demokra j W Y S TĄ P IE N IE  DE LE G A TA  PO LSKI 
tycznej M łodzieży Burm y, Federacji . , . ,
M łodzieży H indusk ie j, Kom unistycznej , Ntast^ ' e. zabra* f ° f  generalny se- 
M łodzieży Wenezueli, L ig i M łodzieży i k re tf tz Z™ ą% ut ^ iodziez>' Polsta«J. 
Dem okratycznej Pakistanu, Zw iązku i ^  \ u;c'!aa M otyka '
Narodowego Studentów Ira ku , Federa I r  Po?: M otyka ° “  .znacze? le rea‘  
ej i M łodzieży Żydow skie j. Stanów Z je - L ™  -iebn° s,c! " ^ d z ie z y  P is k ie j dla 
dnoczonych oraz O rgan izacji M łodzie ;, ’ildtlw Y P o lik l Ludow ej i w a lk i o po- 
żowych w  B razy lii, Guaternali, A u - św iatow y. Mówca p ię tnu je  rozb i-

jacką po litykę  socjalistów praw ico

wy i  szyldy.
P rzybyła  na miejsce po lic ja  w o j

skowa z sektorów  anglosaskich nie 
in te rw en iow ała , a porządek p rzyw ró

wych i „M iędzynarodowego Zw iązku 
M łodzieży Socja listycznej“' w  szczegół 
ności idących na rękę nacjonalizm ow i 
i knowaniom  w ojennym  k ra jó w  im pe
ria lis tycznych.

Dużo uw agi przedstaw icie l m łodzie
ży po lskie j pośw ięcił sprawie wzmoc
nien ia w p ływ ó w  SFMD w krajach

ków.
W A L K A  P RZECIW KO  U C IS K O W I 

K O LO N IA LN E M U
Pierwszy zabrał głos R a n jit G ura z

cono dopiero po a kc ji wezwanych ra  In d ii, om aw ia jąc prace kom is ji SFM D skandynawskich, w ysuwając '••’ereg 
dzieckich p a tro li w ojskow ych. _ i na środkow ym  Wschodzie. i konkre tnych w niosków  w  te j sorawie.

Cała prow okacja by ła  starannie p r z y . Z re fe row a ł on w n iosk i kom is ji „Naszym  dążeniem — stw ierdza pos 
gotowana, a k iedy  napastnicy szturm o SFMD z Egiptu, Palestyny, S yrii, L i-  ! M otyka — jest współpraca z całą po
w a li spółdzielnię, reporterzy am ery- , banu, Damaszku, Ira ku , Ira n u  i Cy- I stępową młodzieżą św iata i wyrażam 
kańscy dokonyw a li zdęć. p fu  podkreślając, że w a lka  m łodzie - j przekonanie, że w brew  zdradzieckiej

Zastępca radzieckiego kom endanta ' Ży. w  ‘ ych ,k ra jach  P ™ c iw k o  ucisko- działalności przyw ódców  reform istycz 
B erlina  — płk. E lizarow , ośw iadczył ‘ ^ ¿ ™ aPel ia lls tZcznemu l pst ba rdzo w y
w  zw iązku z całym  zajściem, że prze i B i l l  Brooks 
prowadzona na Placu Poczdamr' '  * ! 
akcja s tanow iła zw yk łą  obławę

D1„„„ — * , --------A ng lii wezwał Radę
• do podjęcia specja lnych rezo luc ji w

spekulantów  i tego rodza ju  ob ław y I gdz;e W ' B ry ten ia. . . . 6 . T  J i stosuje b ru ta lne  represje przeciw  wal
będą m ia ły  miejsce rów nież w  p rzy - czącym z uciskiem  ko lon ia lnym  M a- 
szłosci. Rozgłos nadany całej spraw ie ; i a jczykom . W niósł on do ro z p a trz e n i 
przez prasę sektorów anglosaskich,
ma na celu jedyn ie odwrócenie uw agi 
ludności od pomocy w  środkach żyw 
nościowych  i w  opale, z ja k ie j korzy 
sta ona w  radzieckim  sektorze B e r li
na.

P o l i t y k a  r z ą d u  F a g e r h o l m a
w yw o łu je  /zaniepokojenie w  ko lach  dem okratycznych

F i n l a n d i i
H E LS IN K I. 22.3. .'PAP) — D ziennik 

„Vapaa Sana" donosi, że przedstaw i
ciele Zw iązku Demokratycznego Naro 
du Fińskiego - posłowie Herta Ruusi 
nen, V irtanen i M urto  zostali p rzy ję
ci przez prezydenta R epublik i. Delega 
cja w yraz iła  poważne zaniepokojenie 
w zw iązku z faktem  pogorszenia się

wewnętrzne - politycznej sy tuac ji w 
k ró tk im  okresie działalności obecnego 
rządu Fagerhoima. Delegacja zw róciła 
uwagę, że rząd ten nie może dać gwa 
ia n c j! kontynuow ania wewnętrznej 
p o lity k i na zasadach p ra ż  dziw ie de
m okratycznym ..

przez Radę szereg propozycji, dotyczą
cych k ie ru n ku  prac i  "zapewnienia śród 
ków  m ateria lnych członkom  Federacji 
w  poszczególnych kra jach.

W SPÓŁPRACA 
Z  IN N Y M I O R G A N IZ A C JA M I

Delegat George Non z Węgier po- ___  _ _____
d z ie lił się doświadczeniem, w y n ik ły m  ] us iłu jącym  rozbić ' jedność" młodzieży 
ze stworzenia jedności m łodzieży Wę oraz przedstaw ił środki połączenia 
g ier oraz podkreś lił rolę, ja ką  z,jedno- | skandynawskie j m łodzieży dem okra ty- 
czenie m łodzieży poszczególnych k ra - j cznej. J
jów  odgrywa we wzm ocnieniu jedności 
m łodzieży całego świata.

George Non za ją ł się następnie pro -

nych, m łodzież socjalistyczna .zachod
nio  -  europejska znajdzie właściwą 
drogę do rea lizac ji socjalizm u przez 
stworzenie jedności wszystkich s ił an- 
tykap ita lis tycznych  przeztścisłą współ 
pracę w  ram ach SFM D.'“

D E LE G A T N IE M IE C K I U ZN AJE 
G R AN IC E ZA C H O D N IE  P O LS K I 
N. S tergro z G recji podziękował za 

pomoc SFM D udzieloną walczącej Gre 
c ji dem okratycznej przeciwko faszy
stowskiem u > reżim ow i, wspieranem u 
przez im peria lizm  anglosaski.

L. Bonnevie — Norwegia, om ów ił ak 
cję SFMD, podjętą przeciw  zdrajcom

Przedstaw iciel wo lne j m łodzieży nie 
m ieckie j — E rik  Howeker, wskazał,
że podział N iem iec na dwa b lok i sta

wernom organ izac ji dziecięcych; now i w ie lk ie  niebezpieczeństwo dla po
stw ierdzając konieczność żywego za- ,'~ I-  T”  -----  ■ - .....................
interesowania Ś w iatow ej Federacji 
M łodzieży Dem okratycznej organiza
cjam i dziecięcymi, w  celu uchronienia 
ich przed wstecznym i w p ływ am i reak
c ji.

Petro Łupu z R um un ii — podkreślił

ko ju . W spraw ie Polski oświadczył on 
m. inn.: „G ranice zachodnie Polski u- 
ważamy za granice poko ju*.

W poniedziałek, dnia 23 bm., toczyć 
się będzie w  dalszym ciągu dyskusja. 
W godzinach popołudniowych będą 
obradowały-kom isje .

V
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DELEGACJA R A D ZIE C K A  W YJECHAŁA  
na Kongres Intelektualistów we W rocławiu

U C Z E S T N IC Y  W A L K  O  W O L N O Ś Ć
pragną zjednoczyć się w  jednej o rgan izac ji

M O SKW A, 22 8 'P A K ) -  W medzie 
lę  w yjecha ła z M oskwy na Kongres 
In te lek tua lis tów  we W rocław iu dele

ga c ja  radzieckich uczonych, pisarzy i  
artystów .

W skład delegacji, na k tó re j czele 
stoi generalny sekretarz zw iązku lite 
ra tów  ZSRR — Fadejew, wchodzą: 
członkow ie rzeczyw iści Akadem ii 
Nauk ZSRR — Mieszczaninow. B artlin  
i  Tarle , prezes U kra ińsk ie j Akadem ii 
Nauik — Aleksandra P a ilad ln  pisarze 
— Erenburg. Leonów i  Zasławski, prze 
wodniczacy zw.ązku. lite ra tów  U k ra 
in y  — Kóraejezuk przewodni ;zacy 
7w:ązi pisarzy Azerbejdżanu — »Var

gun, Tadżykistanu - -  Tursun-Zade o- 
raz L itw y  — Wenclowa, prezes A ka 
demii Sztuk P ięknych — Gierasimow, 
generalny sekretarz zw iązku kom po
zytorów  radzieckich — H renn ikow , o- 
raz reżyserowie f ilm o w i — C ziaure lli 
i  Pudownik.

PROF. DOMCZO KOSTOW  
W  W AR SZAW IE

Dziś o godz. 11 p rzy la tu je  samoło - 
tem do W arszawy bułgarska delegacja 
na Św ia tow y Kongres In te le k tu a li - 
stów.

Delegacja składa się z 10 osób. Prze 
wodniczącym  je j íes*- akadem ik prof. 
Doniczo Kostow.

W y b itn i in te lektualiści am erykańscy  
o kongresie w rocław skim

W ASZYNGTON, 22.8. (PAP). — 
Przeszło 20 w yb itnych  Am erykanów  
nadesłało lis ty  do ambasady R. p. w 
Waszyngtonie z życzeniami owocnych 
obrad i w yn ików  Kongresu In te lek tu 
alistów  we W rocław iu.

Wśród podpsów  w idn ie ją  nazwisk-: 
w yb itnych  pisarzy am erykańskich, ;ak 
Pear! Buck, Erskine C a ldw ell, M artha 
Ostendo, je na to r K ilgore , profesuro - 
w ie un iw ersytetu: Ernest Hocking 
Wesley M itche ll, Samuel M orrison, hi 
fftoryk lite ra tu ry  — Van V yck Brocks, 
czołowy badacz cyw iliza c ji am erykan 
skiej — Lewis M unfo rd , w ie lk i m alarz

am erykański — Robert Chathey, je 
den z czołowych przywódców p a rtii 
Wailace'a — prof, ekonom ii Rexford 
Tugwetl, wydawca „N ew  Y ork  S tar“  
— B artląy  C rum  i szereg innych.

Wszystkie lis ty  u trzym ane są w  to 
nie szczerej życzliwości i wyrażają 
w iarę w  powodzenie Kongresu.

12 inhych in te lek tua lis tów  życzyło 
owocnych obrad na ręce K om ite tu  Na
grody Jednego Świata.

Wśród nich zna jdu ją  się tak w yb it 
ne nazwiska, jak  rek to r un iw ersytetu 
N crth  Carolina — pro f. F rank  G ra
van. w yb itn y  fizyk  atom owy — prof.

P O P R A W A  B Y T U  K O L E J A R Z Y  
W z m o ż e n i e  w y d a j n o ś c i  p r a c y

R e zu lta ty  now ego systemu prem iow an ia  na P K P
W  Poznaniu obradowali czołowi

przodownicy pracy z całej sieci PKP. 
Tematem wygłoszonych re fera tów  t 
dyskusji było o m ó r t n k  wprowadzo 
nych ostatnio na PKP nowych pre
mii.

W obradach wzię ły udzia ł na jbar
dziej aktyw ne jednostk i z terenu, ilu  
s tru jąc doświadczenie w zastosowa
n iu  systemu prem iowania. Dało to

możność stw ierdzenia, czy system ren 
zdał egzamin w  praktyce życia co
dziennego, w y łow ien ia  ewentualnych 
niedomagań oraz stw ierdzenia, w  ja 
k im  stopniu, premie te w p łynę ły  na 
zwiększenie w ydajności i jakości pra 
cy oraz na wzrost zarobków ko le ja 
rzy.

Z obszernych re fera tów  sprawo
zdawczych przedstaw icie li DO KP Ka 
towice, Poznań, Szczecin, Warszawa 
i  O lsztyn, w yn ika , że nowe prem ie 
przyn ios ły  poprawę by tu  ko le ja rzy  
oraz p rzyczyn iły  się do zwiększenia 
wydajności p racy i  przedterm inow e
go w ykonania p lanu w  w ie lu  jed 
nostkach. Obecny system prem iow a- 

| nia stał się instrum entem  m ierzą- 
j cym spraw ied liw ie  zarówno osóbisty 
i w k ład  każdego pracow nika, ja k  1 
i zb iurow y wysiłek 'ttwtsy? ko le ja rzy.

Zdanie, .re ferentów  podzie la li ró w - 
; bież zabierający głos przodownicy 
1 pracy. S tw ie rd z ili on i również, że no 
j we prem ie spełn iają postula t słuszne 
| go podziału dochodu narodowego w  
i zależności od ilości i  ważności wylco- 

nyw anej pracy.
! Do sprawnego rozw iązania żądań, 

nałożonych k o le jn ic tw u  przez potrze
by gospodarcze k ra ju , p rzyczyn ił się 
w  w ie lk im  stopniu ruch współzawod 
n ic tw a pracy.

Podsumowania dyskus ji dokonał 
wiceprezes Żarz. Gl. Z Z K  poseł Ż u 
kow ski i  w icedyrekto r B iu ra  P lano
wania M in is ters tw a K om un ikac ji, 
Józef Banaś.

Festiw al chopinow ski 
w  D u szn ikach -Z d ro ju
W dalszym ciągu fes tiw a lu  chopi

nowskiego w  Dusznikach dnia 21 
sierpnia br. w Teatrze Chopina kon
certow ali laureaci konkursu e lim ina 
cyjnego przed m iędzynarodowym  kon 
kursem chopinowskim : Smendzianka 
i Szymonowicz oraz śpiewaczka Anie 
la Szlemińska przy akompaniamen
cie prof. Jerzego Lefelda. Publiczność 
p rzy jm ow a ła  a rtys tów  bardzo gorą
co, zmuszając do bisów. Wieczorem 
tegoż dnia, w  dtiżej sali koncertow ej 
g ra ł p ro f Raoul Koczalski. Znakom i
ty  pianista w ykona ł wszystkie 24 pre 
lud ia  Chopina.

In s ty tu t F. Chopina jest reprezen
towany na fes tiw a lu  przez Edwarda 
Sydowa i red. Jerzego K u ry luka .

Harold Urey, dziekan praw a uniw ersy 
tetu P ensylw an ii — E arl Harrison, wy 
b itn y  pisarz i ekonomista — James 
W arburg, redaktor naczelny „New  
Y ork  S tar“  — Joseph Barnes i  inni. 
Poza tym  telegram y w ys ia li w prost do

W rocław ia: w ie lk i śpiewak, jeden z 
w yb itnych  członków p a rtii postępowej 
— Paul Robeson, dyrygen t — Franco 
A u to ri, kom pozytorzy — Norm an i 
Delio Joio, oraz redaktor m uzyczny 
„N ew  Y ork  Tim es“  — O lin  Downes.

O statn ie p rzyg o to w an ia  W ro c ła w ia  
do kongresu in te le k tu a lis tó w

We W rocław iu trw a ją  gorączkowe 
przygotowania do Światowego K on - 
gresu In te lek tua lis tów . Całe miasto 
czyni starania by przybrać szatę god
ną doniosłości tej konferencji. Szcze
gólną uwagę zwrócono na miejsce ob 
rad Kongresu, to jest na U n iw ersyte t 
i Politechnikę.

Przed gmachem un iw ersytetu ju na 
cy „S P “  przy  pomocy buldożerów o- 
czyścili piać un iw ersytecki, na k tó  - 
rym  urządza się obecnie zieleniec 
Również okoliczne ulice doprowadza
ne są do porządku.

Przed gmachem Politechn ik i, w któ 
rym  odbędzie się zasadnicza część ob
rad Kongresu zm ontowany już został 
z prętów  żelaznych symbol Kongresu 
— olbrzym ia ku la  ziemska, pod którą

zna jduje się pierścień z napisem w  4 
językach „Ś w ia tow y Kongres In te le k 
tua lis tów  w  O bron ie P oko ju“ . W sa
m ym  gmachu przygotowano ju ż  sze
reg sal kon ferencyjnych, p rzy czym 
k ilk a  sal posiadać będzie zabytkowe 
meble. G łówną salę obrad zdobić bę
dą jedyn ie k w ia ty  i  sztandary 53 
państw, k tórych przedstaw icie le wez
mą udzia ł w  Kongresie. Obecnie w  sa
li  te j ustawiane są ju p ite ry  i aparaty 
film ow e oraz urządzenia radiowe.

Obsługę prasową Kongresu organ i - 
żuje specjalne biuro . W salach prze - 
znaczonych dla prasy zainstalowano 
dalekopisy i te le fony, zapewniające sta 
łą łączność z redakcjam i oraz słuchaw 
k i u łatw ia jące śledzenie przebiegu ob
rad.

D e l e g a c j a  r z ą d u  b u ł g a r s k i e g o
z w i e d z i ł a  W Z O

Wystawę Ziem Odzyskanych zwie - 
dziła 14-osobowa delegacja rządu b u ł
garskiego, złożona z dyrekto rów  i 
przedstaw icie li państwowych przedsię 
nych. Delegacji towarzyszył w icem jn i 
b iorstw  handlowych i kom un ikacy j - 
ster przem ysłu i  handlu ob. Różański.

Przewodniczący delegacji, bu łgarski 
m in is te r handlu i aprow izacji, Bencio 
Petrowski, dzieląc się sw ym i wraże - 
n iam i z pobytu w  Polsce i na Wysta - 
w ie Z. O., pow iedział:

„W idz ie liśm y duży rezu lta t w ys ił

ków  pięciu i pół m iliona ludności poi 
skiej na Ziem iach Odzyskanych. L u 
dzie, k tó rzy  p rzyczyn ili się do osiągnie 
cia tych rezu ltatów , mogą być dum ni 
ze swego dzieła. Powstał tu  now y prze 
mysi, ruszy ły  nowe maszyny. Gleba u- 
praw iańa po lsk im i rękam i i  pługam i, 
daje doskonałe urodzaje. Wszystko to 
jest z ilustrowane i  na W ystawie.

Z zainteresowaniem oglądaliśm y w 
jednym  z paw ilonów  plan pro jektu  ka 
naiu Odra — Dunaj, k tó ry  połączy 
Morze B a łtyck ie  z Czarnym “ .

W Y C IE C Z K I Z A G R A N IC Z N E  
na W y s ta w ie  Z ie m  O d z y s k a n y c h

W okresie od 21 lipca do 21 sie rp
nia br. W ystawę ZO zw iedziły  w y 
cieczki, przybyłe  z 10 różnych państw. 
Poza grupam i wycieczkow ym i, w ie lu  
cudzoziemców p rzyby ło  indyw idua ln ie .

W ystawę zw iedz ili m. inn. ostatnio 
uczestnicy M iędzynarodow ej Konferen 
c j i  M łodzieży Pracującej z 40 k ra jó w

Jaz M iędzynarodow ej B rygady SP, 
zyby li do Polski, w  ram ach w ym ia 

ny m łodzieżowej.

M iędzy poszczególnymi kom ite tam i 
w o jew ódzkim i . WZO rozpoczęło się 
współzawodnictwo w  zwiedzaniu W y
stawy ZO.

W pierwszym  miesiącu trw an ia  w y 
stawy na czołowe miejsce, pod wzglę 
dem ilości zorganizowanych wycieczek 
p rzyby łych  na W ystawę ZO, wysunę
ło  Się w o jew ództw o dolnośląskie. D al
sze m iejsca za jm ują województwa: ślą 
sko -  dąbrowskie, poznańskie i  k ie lec
kie. *

M A N IF E S T A C J A  P R Z Y J A Ź N I
cze ch o s ło w a cko -p o lsk ie j

na k o lo n ii dziecięcej w  D z iw n e j
w

lo n ii

U R O C Z Y S T O Ś C I D O Ż Y N K O W E
w  powiecie w arszaw skim

Dożynki w  B łotach pow. warszaw
skiego rozpoczęły się ba rw nym  koro 
wodem banderii chłopskich, k tóre z je
chały tu  z okolicznych wsi. Na p rzy
branym  barw am i narodow ym i placu 
zgrom adziły się m iejscowe organ i
zacje społeczne i  polityczne oraz mie 
szkańcy z oko lic pow. warszawskie
go.

Uroczystość dożynek w  Błotach 
zbiegła się z oddanierp nowego domu 
— św ie tlicy  Z w iązkow i M łodzieży 
Polskie j. Św ie tlica  ta została ufundo

wana pr-zez m iejscowych działaczy 
społecznych.

Zebranych pow ita ł w ó jt oraz przed 
staw iciele organ izacji społecznych i 
p a rtii politycznych.

Po części o fic ja ln e j zabaw iały pubh 
czność artystyczne zespoły ludowe, 
k tó re  odegrały szereg inscenizacji z 
życia chłopów na w si oraz nawiązały 
do osiągnięć dem okracji ludow ej w  
ostatnich trzech latach.

Zabawa przeciągnęła się do późne
go wieczora.

D ziw ne j na terenie le tn ie j ko- 
wypoezynkcwej dla dzieci cze

chosłowackich odbyła się 22 bm. ma
n ifestacja  p rzy jaźn i obu b ra tn ich  na 
rodów  słow iańskich, Czechosłowacji 
i  Polski. Na dziedzińcu ko lo n ii usta
w iły  Się dzieci czechosłowackie, k tó 
re entuzjastycznie po w ita ły  p rzyby
łych  przedstaw ic ie li Rządu Polskiego 
i R epub lik i Czechosłowackiej.

W uroczystościach ze strony po l
skie j w z ię li udzia ł: w icem in is ter zdro 
w ła  dr. Kożusznik, w icewojewoda 
K an iew sk i oraz przedstaw icie lka M in. 
Oświaty,

Ze strony Czechosłowacji — min, 
Spraw W ewnętrznych S łow acji — dr. 
O kali, charge d 'a fía ires Ambasady 
Czechosłowackiej z W arszawy — P- 
Kania, poseł Nowy, redaktor naczel
ny  „Rudego P rava“ , dr. Simonowicz 
oraz prezes Tow. P rzy jaźn i Polsko -  
Czechosłowackiej w  BratisJavie.

W uroczystościach w z ię li również 
udzia ł przebyw ający na wczasach w  
Polsce robotn icy  i  p racow nicy fa b ryk  
czechosłowackich.

Po pow itan iu  goście dokonali lu 
s trac ji ko lon ii oraz zw iedz ili pobliskie 
ośrodki. P rzedstaw icie l M in is terstw a 
Zdrow ia  i  w ładz czechosłowackich 
na specjalnej kon fe ren c ji om ów ił 
wszechstronnie problem y, związane z 
organizacją i  rozszerzeniem akc ji ko - 
lo n ijno  -  w ym ienne j d la  dzieci cze
chosłowackich i  polskich.

W pierwszym  tu rnus ie  z wczasów 
w  D ziw ne j korzysta ło 200 dzieci.

W Katow icach odbył się \ 
bm. I I I  W ojewódzki Zjazd
Uczestników W a lk i Z b ro jne j o Niepo 
dległość i  Demokrację. W zjeździe tym , 
k tó ry  zgrom adził około 700 uczesfcni - 
ków  organizacji w o jskow ych i  p o 
dziem nych z okresu w a lk  z Niem cam i, 
w z ię ły  rów nież udzia ł delegacje po - 
krew nych organizacji kom batanckich, 
ja k  Zw iązek W eteranów Powstań Ślą
skich, Zw iązek Inw a lid ów  W ojennych 
R P „ Zw iązek b. W ięźniów Politycz 
nych H itle row sk ich  W ięzień i Obozów 
koncen tracy jnych  oraz Związek Osad 
r.ikćw  W ojskowych.

W obradach, k tó rym  przew odniczy!.. 
wojewoda śląsko - dąbrow ski gen. A . 
Zawadzki, uczestniczył również prezes 
Zarządu Głównego Zw iązku Uczest 
W a lk i Z b ro jne j o Niepodległość i  De
m okrację  gen. W ito ld .

O tw iera jąc zjazd prezes Zarządu 
W ojewódzkiego ZUW Z, o N. i  D. gen. 
Zawadzki s tw ie rdz ił m. in., iż lata u- 
biegłe b y ły  w  pracy Zw iązku okresem, 
w  k tó rym  we wspólnej p racy nad od
budową k ra ju  w y tw o rzy ła  się s ilna i 
n ierozerw alna więź uczestników w a lk 
podziemnych.

Potęguje się ona z każdym  dniem w 
obliczu nowych zadań, stojących przed 
Polską Ludow ą na drodze do stworze 
nia ustro ju  spraw iedliwości społecz - 
nej — socjalizmu.

W walce o socjalizm , rozw ija jące j 
się wśród ciężkich zmagań z wrogiem  
klasowym  — uczestnicy w a lk  o niepo 
dległość kroczyć będą w  pierwszych
szeregach.

W im idn iu  Zarządu Głównego Zw. 
W eteranów Powst. ś ląskich oraz pozo 
stałych organizacji kom batanckich za
b ra ł głos w icewojewoda śląsko - dą-

, dn iu  22 ] b row sk l p ik . Z iętek. Przemówień!« 
Zw iązku pik. Z iętka, zaw ierające dekla rc ją  7*'

dności organizacyjnej wszystkich < ***
n izac ji uczestników w a lk  o wolnoW
zostało przyjęte n iezw ykle  etRuzje - 
stycznie.

W dalszym ciągu obrad przem awiał1
przedstaw iciele p a rtii politycznych. 
Zw iązku M łodzieży Polskie j oraz L w 1 
Kobiet.

Referat ideologiczny w yg łos ił ! * * • * :  
Zarządu Głównego Zw. Uczest. Wal® 
Z bro jne j o Niepodległość i  Demokra
cję, gen. W ito ld , nakreśla jąc zadania 
Zw iązku na najb liższą przyszłość.

Zjazd w ys ia ł depeszę do Prezydeh' 
ta R. P, Bolesława B ieruta, do prenu«' 
ra rządu R. P. Józefa C yrankiew i«**’ 
oraz do M arszałka Żym ierskiego.

------ o------  l

W y ro k  na B ub lerze  
w y k o n a n y

Dnia 21 bm. został w  Krakowi«
w ykonany w y ro k  na przestępcy w0" 
jennym  Józefie Bühlerze, by łym  
fie  „rządu Generalnego Gubernator
s tw a“ .

17,000 r o b o t n i k ó w  
stra jku je  w  A n g lii

LONDYN,-Ź2.8. (PAP). W w ie lk i«* 
zakładach samochodowych „Ausbn 
M otor Comp.“  zastra jkow ało 17 tys-«' 
cy robotników7. S tra jk  w ybuch ł na 
tle  k o n flik tu  z dyrekc ją  za k i j  d ów w 
spraw ie wysokości płac.

Fabryka  Austina znajduje się *  
Longbridgę (B irn ingham ).

DZIEŁO ZAWSZE ŻYW E
50-lecie W Y D A N IA  K S IĄ Ż K I L E N IN A

,R ozw ó j K a p ita lizm u  w  Rosji“i t -

M O SKW A, 22.8. (PAP, — W „P raw  
dzie“  ukazał się obszerny a rty k u ł z 
okazji 50-lecia wydania dzieła Lenina 
„Rozwój kap ita lizm u w  Rosji“.“ Dżien - 
n ik  zwraca uwagę, że w ie lk ie  m yśli, 
rozw in ię te  w  te j pracy, są aktualne i 
dzisiaj. Leninow ska analiza sprzecz - 
ności, zawartych we wzroście produk

c ji w okresie kapita lizm u, pomaga oO 
głębszego zrozum ienia przyczyn kapi
ta listycznych kryzysów  nadprodukcji- 

Dzieło Lenina — pisze dziennik "  
uzasadniło na podstawie danych goSP0 
darczych ideę hegemonii p ro lę ła ria tUl 
k tó ra  znalazła swe potw ierdzenie w rl) 
chu rew olucyjnym .

P rodu kc ja  B u łg arii w zrosła o 36,7 ł
w  stosunku do ro k u  ubiegłego

SO FIA, 22.8. (PAP). — Państwowa 
kom isja  planowania w  B u łga rii poda
ła w y n ik i p ro du kc ji z półrocza b r. w 
ramach 2-lerniego planu gospodarcze
go. P rodukcja  ta jest wyższa o 36,7 
proc., niż w  odpow iednim  okresie ub, 
roku.

P lanowanie gospodarki bu łgarsk ie j
oraz zapewnienie je j rozw o ju  um ożli
w ione było  dzięki nacjonalizacji prze
m ysłu ł  banków, przekazaniu w  ręce 
państwa handiu zagraniczr.egc oraz 
hurtowego w ew ną trz  k ra ju , ja k  wresz 
cie wzm ocnieniu w ym iany  hahdlow ej 
z in n y m i państwam i dem okracji ludo 
wej.

P rodukcja  gospodarstw ro lnych  
wzrosła m. in. dzięki u tw orzen iu  w  
tym  roku  41 stacji T rak to row ych  oraz 
utw orzen iu  124 nowych w ie lk ich  g o 
spodarstw spółdzielczych. P rodukcja  
ro lna  wzrosła o 20 proc. na przestrze 
n i jednego roku. Znaczne osiągnięcia

OSZUST WYBORCZY
członkiem „ko m is ji badan ia  an ty  am erykańskie; 

d z i a ł a l n o ś c i ”
P ostępow i A m e ry k a n ie  o d m a w ia ją  zeznań

W ASZYNGTO N, 2:1.8. (PAP). K o m i
sja Izby Reprezentantów dla badania 
działalności an ty  am erykańskie j, prze
słuchiw ała na osta tn im  zam kniętym

Ś w ię to  wyzwolenia narodowego
R U M U N I I

23 sierpnia 1944 r. naród rumuń 
ski obalił faszystowską dyktaturę An- 
tonescu, zerwał haniebną współpracę 
zbrodniczej k lik i rządzącej z najeźdź
cą hitlerowskim i przyłączył się do 
frontu walki narodów o wolność.

Wystąpienie narodu rumuńskiego 
przeciwko ciemiężycielom, którzy 
wbrew jego woji przyłączyli go do o- 
bozu hitlerowskiego, stało się możli
we dzięki temu, że Armia Radziecka 
w swym zwycięskim pochodzie przer
wała front niemiecki pa Prucie i we
szła na terytorium Rumunii. Demo
kratyczne siły narodu rumuńskiego, 
które pod wodzą Partii Komunistycz
nej prowadziły w podziemiu Walkę z 
hitlerowcami i z rodzimym faszyzmem, 
uzyskały dzięki pomocy Arm ii Ra
dzieckiej — możność mobilizacji do 
tej walki szerokich rzesz społeczeń
stwa. Armia rumuńska, walcząca od 
tego dnia po stronie Arm ii Radziec
kiej, wniosła swój udział do dzieła roz 
gromienia hitleryzmu.

Od owych pamiętnych dni historia 
narodu rumuńskiego potoczyła się po

nowych torach. Przywódców faszys
towskich postawiono przed sąd i spra 
wiedłiwie ukarano. Przystąpiono do 
oczyszczania aparatu państwowego z 
elementów antyludowych i antynaro- 
dowych oraz do przeprowadzenia głę 
bokich reform społecznych w kraju.

W ybory z dnia 19 listopada 1946 r. 
przyniosły-decydujące zwycięstwo si
łom demokratycznym i ciężką klęskę 
ugrupowaniom wstecznym, na czele 
których stał król i partia Maniu — 
Bratianu. W y  czerwcu 1947 r. rząd 
przystąpił do przeprowadzenia — z ini 
c jaty wy Partii Komunistycznej — sze 
regu doniosłych reform gospodar
czych i finansowych. Szczególne zna
czenie miała przeprowadzona w sierp
niu 1947 r. reforma walutowa, która 
ostatecznie zlikwidowała następstwa 
zbrodniczej gospodarki wojennej. Po 
zdemaskowaniu i oddaniu pod sąd spi
skowców z partii Maniu — Bratianu 
oraz po usunięciu z rządu grupy Ta- 
tarescu, obrońców wielkiego kapitału 
i wywłaszczonych obszarników —
rząd rumuński staje się w całej pełni

reprezentantem interesów klasy robot 
niczej, pracujących chłopów i inteli
gencji. 30 grudnia 1947 r. wolą naro
du zlikwidowana zostaje monarchia i 
Rumunia staje się — Republiką Ludo
wo - Demokratyczną.

W raz z tymi procesami postępuje 
konsolidacja obozu demokratycznego 
w Rumunii. W  lutym 1948 r. powsta
je zjednoczona Rumuńska Partia Ro
botnicza, a pochodzące z wyborów 
powszechnych, dokonanych w marcu 
br. W ielkie Zgromadzenie Narodowe 
uchwala nową konstytucję Ludowej 
Republiki “Rumuńskiej. W  czerwcu 
1948 r, z inicjatywy Rumuńskiej Par
tii Robotniczej uchwalona zostaje u- 
stawa o unarodowieniu ważniejszych 
gałęzi gospodarki narodowej. Założo
ny został fundament pod rozwój go
spodarki planowej.

Naród polski ze szczerą sympatią 
śledzi rozwój Rumuńskiej Republiki 
Ludowej i życzy jćj — w dniu Święta 
Wyzwolenia —- nowych sukcesów w 
rozwoju gospodarki, polityki i  kul
tury.

posiedzeniu przedstaw icie li p a r t i i po
stępowej —  Freasmana, A b ta  i  W itta .

Na zwołanej następnie kon fe renc ji 
prasowej, jeden z członków ko m is ji 
—  N ixson ośw iadoiy ł, że wszyscy 
przesłuchani odm ów ili udzie lenia od - 
pow iedzi na większość postaw ionych 
im  pytań, pow o łu jąc się na odpowied

n i a r ty k u ł konsty tuc ji. P rzesłuch iwa
n i s tw ie rdz ili ponadto, że kom isja 
działa bezprawnie zarówno z pu nk tu  
wi-dzenia konstytucyjnego, ja k  i  ze 
względu na wchodzące w  je j . skład 0- 
Soby.

Podkreślono bowiem , że jeden z 
członków kom is ji — Rainkln, został 
w yb ran y  posłetm stanu M issisipp i 
drogą fałszywego przeprowadzenia 
wyborów.

R O B O T N I C Y  F R A N C U S C Y  
w alczą  o swe p ra w a

PARYŻ, 22.8. (PAP). W zw iązku z 
zapowiedzianą od 1 września poćwyż 
ką cen chleba i  m leka, robotn icy fa 
b ry k i samochodów Renault, zrzeszeni 
zarówno w  CGT ja k  w  chrześcijań
skich związkach zawodowych, Force 
O uvriè re i  kadrach technicznych, w y 
s tą p ili so lidarnie z now ym i postula
tam i.

R obotn icy domagają się na tychm ia
stowego dodatku w  wysokości 3 tysią 
ce frankó w , zwiększenia świadczeń 
społecznych, u trzym an ia  40-godzinne- 
go tygodnia pracy oraz zachowania w  
dotychczasowych rozm iarach ubezpie
czeń społecznych.

7 -ma rocznica
f r a n c u s k i  e g o

pierwsze} akcji
R u c h u  O p o r u

PARYŻ, 22.8. (PAR). W dn iu  23 
sierpnia m ija  7 - rocznica pierwszego 
czynnego wystąp ienia w  ramach fra n 
cuskiego Ruchu Oporu przeciwko h it 
le row sk im  okupantom.

W dn iu  tym  przed 7 la ty  na stacji 
m etro paryskiego Barbes oddano p ie r
wszy s trza ł do niem ieckiego oficera. 
S trzał ten został skierowany przez 
młodego kom unistę — Georges, p rzy
szłego pu łko w n ika  Fabien.

Celem uczczenia te j rocznicy, prze
wodniczący kom unistycznej g rupy 
parlam entarnej Duclos w yg łos ił prze
m ówienie, w  k tó rym  przypom niał, że 
pierwsze oddziały w o lnych strze l
ców i  partyzantów  francuskich sk ła 
da ły się z kom unistów . M ówca pod
k reś lił, że pom im o w ys iłkó w  reakc ji, 
zm ierzającej do opanowania k ra ju , o- 
statecznym zwycięzcą w  walce będzie 
lud . ~  '  ................... \ i

zanotowano w dziedzinie hodow li W ' 
dła. W pierw szym  półroczu br. utwór*«1 
no ponad 350 fa rm  hodowlanych.

------ o——

K o b ie ty  radzieck ie  
protestu ją  

p rzec iw  zbrodn iom  
F r a n c o

tin'kM O SKW A, 22.8. (PAP), Dzień" 
„T ru d ”  zamieścił wystosowany Pr *e* 
kom ite t antyfaszystowski kob ie t ra 
dzieckich pro test przeciw ko krW* 
w ym  represjom  reżim u fra n k i* “ ^  
skiego wobec dem okra tów  h iś*f,3n 
skich.

Składając w yrazy współczucia n»f°

dow l hiszpańskiemu, walczące'111' 
przeciwko te rro ro w i, kob ie ty  radzi 
k ie  żądają cofnięcia w yroków  ś m cr 

wydanych na 8 dem okratów b-**ci.
K°*pańskich oraz apelu ją do ogółu 

b iet aby przyłączyły się do ich P1'0*6
stu.

R U M U N I A  
nie b ierze  u d z ia łu  
w  k o n f e r e n c j i  

s z t o k h o l m s k i e j
BUKAR ESZT, 22.8. (PAP). — 

m uński Czerwony K rzyż  nie W«3 '  
udzia łu w/ m iędzynarodowej k o n 'e|,  _ 
c ji Czerwonego K rzyża w  Sztokh ^  
mie. Powodem te j decyzji jest dopu- 
czenie na kon ferencję  delegatów 
pan ii frank is to w sk ie j. . c

Uchwała stw ierdza, że, dopuszcz” ' . 
tych delegatów, organizatorzy od«ta^  
l i  od zasad Czerwonego Krzyża, 
dzając się na udzia ł w  obradach t j  . 
k tó rzy  sto ją  w  Służbie im peria lizm u 
faszyzmu.

w v w & g l K
□  M O SKW A. Jak donosi służb” * 

formacyjna Vietnamu,
wojsk francuskich w pierwszym P1’ 
roczu br. wyniosły niemal 3 
zabitych oficerów i żołnierzy oraz *• 
siąc rannych. Straty! wojsk y ic tn » *  
wyrażają się cyfrą około 1.500 W * * D 
tych i  rannych.

□  LO NDYN. Agencja Reutera * *  
munlkuje, że w  niedzielę **

nastąpił olbrzymi wybuch w  mag” • 
nach ropy naftowej na wyspie 
(Ocean Spokojny). Wyspa ta należ? 
USA. Brak jest szczegółów wybueb . 
wiadomo jedynie, że płomienie 1 
płonących magazynów wznosiły m  
na wysojteśż ponad 1 kilometra.

i'
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CIOS LUDU

I i  ogólnopolski z lo t p rzo d o w n ik ó w  bryg ad  „SP“
19 brygada „S P“ na Żuławach najlepsza w drugim turnusie

techuż w  dn iu  21 bm. w  różnych punk 
h m .  Gdańska p o ja w iły  się deko- 

I l ^ n  • '  tra r>sparenty zapowiadające 
Ogólnopolski z lo t przodow ników  

' “ rygad „SP".
Młodzież wspaniale ozdobiła gmach 
atru W ielkiego, w  k tó rym  22 bm. 

gromadziło się 700 przodujących ju_ 
żow ze wszystkich brygad „S P “ .

. °SÓ lnopolski zjazd pracy „S P “ 
gaił p ik . Kupczun, w ita ją c  zebra

c h ,  a szczególnie delegacje m łodzie
■ walczącej H iszpan ii i  m łodzieży

re s k ie j.
powołan iu prezydium  z trybun y  

zernówił w  im ien iu  kom endanta 
ownego „S P ”  p łk . F iński. M łodzież 

j  erwszego turnusu — m ó w ił on — 
honorem w yw iąza ła  się ze swych 

‘ Bdań.
CYFRY M Ó W IĄ

ro juna ków  jest 180 km  nowych
gg „  hw j kana łów  . m e lio racyjnych,

■ “ 0 m sześć w a łów  przeciwpow o
dziowych, 10.000 m sześć, drenów  nad 
k : Odrą, splantowanie 85.000 m 
Zał ,h°w i erzchni. M łodzież I I  turnusu

. nzyła 12.200 m etrów  to rów  pomoc 
K,r ^ c h ,  21,000 m e trów  to ró w  sta- 
j N  usunęła 60.000 m  sześć, gruzu, 
zdobyw ając zeń 2.605.000 cegieł, w y 

^  hała 339.000 m sześć, skarp i  80.500 
darn i, załadowała 280.000 m

poczet sztandarowy m łodzieży walczą 
cej H iszpanii. P rzodow nicy „S P " cu
k rzykam i i  hucznym i b raw am i zama 
n ife s tow a li swoje uznanie d la  w a lk i, 
ja ką  prow adzi dem okratyczna Hiszpa 
nia z faszystow skim  reżim em  Franco. 
Następnie kp t. L e w »  odczytał rozkaż 
specja lny kóm encBnta głównego 
„S P ” , k tó ry  m. inn. m ów i:

— O ficerow ie, in s tru k to rzy  i  ju n a 
cy! Osiągnięte przez was rezu lta ty  są 
w yn ik ie m  w ytężonej p racy i  dobrze 
zrozum ianych obow iązków. Dzięki te 
m u stanęliście w  szeregach na jle p 
szych budowniczych w  narodzie po l
skim . K roczcie nadal w  tych szere
gach.

Po odczytaniu rozkazu odbyło się 
wręczenie sztandaru przechodniego 
zwycięskie j 19 brygadzie. Kom endant 
je j kp t. W itk iew icz  odbierając sztan 
dar w raz z pocztem junaków  przyr 
rzek ł w  im ie n iu  brygady, że nie osłabi 
o.na tempa p racy i postara się je  u - 
trzymać.

W dalszym ciągu uroczystości nastą 
p iły  przem ówienia w icem in is tra  o_ 
św ia ty  Garncarczj^ka, k tó ry  podkre
ś lił przodowniczą ro lę  „SP“  w  życiu 
m łodzieży; przedstaw ic ie la  M in is te r
stwa R o ln ic tw a, k tó ry  w  im ien iu  ro l
n ik ó w  w y ra z ił podziękowanie za pracę 
p rzy zagospodarowywaniu wsi szcze

góln ie na Żuławach. W im ie n iu  21 
brygady p rzem aw ia ł pod łm fęow y A- 
le jsk i, podkreśla jąc w y s iłe k !/m łodzie
ży w roc ław sk ie j, k tó ra  odda jąc sztan/ 
ca r ustąpiła w iększem u w y s iłk o w i n iż ) 
b y ł je j w łasny.

ODBUDOW A WROCŁASWIA
Pracując przy odbudowie" potęż

nych kom pleksów budynków., w ysta 
w y  ZO junacy 21 brygady w y k o n y w a li 
800 proc. norm y dziennie, p rzy  odgru 
zow yw an iu  W rocław ia 690 pi;oc. no r
m y dziennej, a pracy społecznej po
św ięc ili 12.000 rotooczogodzin.

Z ko le i przedstaw icie le w tadz prze 
znaczyli przodow nikom  brygad  „S P ”

nagrody. 72 junaków  o trzym ało  na 
¡pam iątkę z lo tu  ks iążk i; 24 row ery, 
u fundow ane przez M in is te rs tw o  Pra 
cy; 24 apara ty fotograficzne i  da l
szych 24 wieczne pióra i  ks iążk i żaku 
pione ¡przez ZM P .

Po przem ów ien iu przedstaw icie la 
m łodzieży hiszpańskie j Diaza Sanda- 
lio, k tó ry  w y ra z ił uznanie dla w y s ił
ku  m łodzieży po lskie j, budującej k ra j 
na zasadach dem okratycznych i  od* 
śpiewaniem  hym nu „SP“  nastąpiła 
częśić artystyczna, k tó rą  zakończono 
I I  ogólnopolski zjazd przodowników  
pracy „S P ” . (M)

T O C Z Ą  SIĘ WAGONY Z  C E L U L O Z Ą
' DO FABRYK PRZEMYSŁU PAPIERNICZEGO

Ś W I A T O W Y
K O N G R E S
W  O B R O N IE  P O K O J U

S ylw e tk i uczestn ików  
Kongresu

Sześc. ziem i i  rozebrała oko ło 16.500
Sześc. m u ru  i  betonu.

PO NAD NO RM Ę

w  ,o!brzym ią  pracę można by ło  wy]ę0 . . , ____  __
p ?ac ty lko  dzięki en tuz jazm ow i i  za 

°w i przyśw iecającem u m łodzieży 
. ^  odbudowie k ra ju . W toku pracy 
j anSuhą li się na czoło przodownicy: 
„ W ójcik, k tó ry  w ykona ł norm ę 
W 9nną w  1 050 proc. M ich a ł Z iłe k—

” 0 DTOP TRnmanrmrclr’ Z d ig łoy> '■'*« proc., 
„ 0c>emba w  
hych.

Romanowski,
700 proc., i  w ie lu

e^P.ołowo na piprwsze m iejsce w y
*U!Nła

hfaw;Z się 19 brygada, pracująca na
pr ach, k tó ra  zdobyła sztandar 
bacecb°dn i. Junacy te j brygady nie 
czn^ąC trudności przyśp ieszyli zna 
■*hie osuszenie Żuław .

O FIA R N A  PRACA
^ if>le brygad i — - ' o dużą ilość 
|Zln pracy na cele społeczne. B ry

Wi
l?OĆ

I, 10 i  14 w y ró ż n iły  się w  o fia r  
pî*acy dla odbudowy Warszawy. 

rszawiacy pracow a li na trzy  zmia
^  dzienni, 

W

e przy odbudowie Szezeci-

(ja ^oku współzaw odnictw a z bryga 
Pr?  ̂ . f aSra n icznym t u trw a liła  się 
bił d,m iA ’ solidarność, m iędzy naszą 
t»„ 2;ezą i b ra tn ich  państw  demokra
ocznych 

Po

D ługie czerwone magazyny, stojące 
nad w ąsk im  kanałem  dzielącym  W y
spę Górną od Dolne j O krętow ej, rzu 
cają szeroki cień na krzą ta jących się 
wokoło rob o tn ików  w  granatowych, 
zie lonych i  szarych kombinezonach. 
P rzy nabrzeżu nie w idać stą lku , je d 
nak ruch jest duży. T u  z dala od ba
senu, w  k tó ry m  śląscy m ontażyści 
składają szk ie le ty  k ra jo w ych  dźw i
gów, idzie rów nież szybka i sprawna 
praca, przy ładow an iu celulozy nade- 
szłej ze Szwecji do Szczecina, dla na
szych fa b ry k  przem ysłu papiernicze
go.

R obotn icy pchający taczki w y łado 
wane b ia łym i belam i celulozy — to 
udzia łow cy Spó łdzie ln i P racy Robot
n ików  .Portow ych „C argotrans” .

P IE R W S ZA  PRACA
Na początku swej działa lności spół

dzieln ia nie pracow ała ja k  należy. W 
końcu k w ie tn ia  zm ien iło  się k ie ro w 
n ic tw o  i już  w  pierwszych dniach m a
ja „cargotransow cy“  ruszy li do prze
ładunku. Rozpoczęto od szwedzkiej 
m aku la tu ry , norweskich śledzi i p o l
skiego żw iru , k tó ry  p rzyp łyn ą ł ba rka

m i z B ie lin ka  ćo budow y nasypów w  
C entra in jVn Porcie. W krótce potem, 
z 20 osób urzędniczego apara tu w  
spółdzielni, pozostało zaledwie 6, na
tom iast bardzo wzrosła cy fra  ro b o t
n ików  prze ładunkow ych, k tó rzy  m ie li

zarobić na spółdzielnię i  na siebiie., 
T a k i b y ł start.

PO NAD NO RM Ę
W lipcu  przyszedł do p o rtu  szoze-i 

emskiego m a ły  szwedzki statek „ In - i  
ga”  przywożąc 225 ton celulozy. „C a r- j

Dzieci z kolonii RTPD
zw ie d zą  W Y S T A W Ę  Z IE M  O D Z Y S K A N Y C H

Dnia 23 bm. około 100 dzieci z k o 
lo n ii le tn ich  RTPD w yjecha ło  ze 
Szczecina na W ystawę Z iem  Odzys
kanych we W rocław iu . W wycieczce 
te j, trw a jące j trzy  dni, b iorą udzia ł 
dzieci, k tó re  n a jle p ie j spraw ow ały się 
na ko lon ii.

Poza uw iedzeniem  W ystaw y ró w 1 j

nież na koszt M in is te rs tw a  O światy, 
dzieci wezmą udzia ł w  zabawach w  
wesołym  miasteczku.

61 dzieci ze Śląska, przebyw ających 
na kolon iach RTPD w  pob liżu  Szcze
cina, odbyło wycieczkę m orską s ta t
k iem  M-S „B en io w sk i” .

R o b o tn ik  — g ło śn ym  w y n a la z c ą
Głośnym wynalazcą

obróbki te rm iczne j sta ł się ostatn io ob 
K rup a  Franciszek, rob o tn ik  warszta
tów  ko le jow ych w  Tarnow ie . Zatruci -

dziedzinie ! n iony od r. 1924, dz ięk i niespożytej

Ponad 3000 młodzieży
z  woj. śląsko - dąbrow skiego

^  chce studiow ać na w yżs zyc h  uczelniach

r
k

P rzem ów ^m p w kro czy ł na salę

Do dnia 31 lipca br. w p łynę ło  ponad 
3.000 podań od m łodzieży do W oje
w ódzkie j K o m is ji W erbunkow ej o 
przyjęcie  na p ierw szy rok  stud iów  
różnych w ydz ia łów  wyższych uczelni.

Organizatorom wycieczek do Wrocławia
podajem y do w iadom ości, że

KATALOfi OFICJALNY 
WYSTAWY Z IEM  ODZYSKANYCH-f- ■■■■ \
om aw ia jący  część p rob lem ow ą W ys taw y oraz ro le  i  znacze
n ie  Z iem  O dzyskanych w  życ iu  gospodarczym  Polski za
w ie ra ją cy  szczegółowy in fo rm a to r w ys ta w o w y  z p lanam i 

W ys taw y  i  m iasta W roc ław ia
o

zam awiać można zb iorow o, po u lg ow e j ce
n ie  zł. 80.- za egzem plarz w  A d m in is tra c ji 
K a ta logu  O fic ja lnego  W ys taw y  Z iem  Od
zyskanych -  W arszawa, u l. Bagatela N r 

14, te le fon  8 -  89 - 20.

Zam ów ione egzemplarze ka ta logu  zostaną przesłane pod 
podanym  adresem po w p łacen iu  należności na konto  P K O  
N r  1-7700. 2579 K . #

W yrazem  w ie lk iego  zainteresowa
n ia  m łodzieży ś ląskie j w yższym i u- 
czeln iam i techn icznym i jes t złożenie 
około 809 podań o p rzy jęc ie  na P o li
technikę w  G liw icach, 200 podań zło
żono o przy jęc ie  do A kad em ii G órn i
czej w  K ra k o w ie  oraz 200 podań na 
P o litechn ikę  we W rocław iu . Duża l i 
czba kandydatów  zgłosiła zam iar stu
d iow ania w  now ootw arte j A kadem ii 
Leka rsk ie j w  B y tom iu  oraz nai w yż 
szych uczelniach w  K rako w ie , W ar
szawie, Łodzi, Poznaniu, Szczecinie i 
Gdańsku.

Ponadto zgłoszono ponad 1.500 po
dań o przyjęcie  na ku rsy  przygotow a
wcze do s tud ium  wstępnego i  na s tu 
d ium  wstępne. M łodzież ubiegająca 
się o przy jęc ie  na wyższe uczelnie po
chodzi w  50 proc. ze środow iska ro 
botniczego, w  20 proc. ze środowiska 
w iejskiego, 30 proc. stanow ią dzieci 
in te lig en c ji pracującej.

Zjazd chemików
w e W ro c ła w iu

W dniach od 5 do 8 września br. 
odbędzie się w e W roc ła w iu  5 zjazd 
chem ików  polskich. Z jazd  m a chara
k te r  naukow y i  organizow any jest 
przez Polskie Tow arzystw o Chemicz
ne.

U dz ia ł w  zjeździe zg łostio  przeszło 
600 chem ików  - p ra cow n ikó w  uczelni 
akadem ickich, in s ty tu tó w  naukowych 
oraz za trudn ionych w  przemyśle. .

energii i olbrzymiej pracy, ob. Krupą, 
ze ślusarza awansował na kierownika 
działu kowalskiego.

Ob. K ru p a  zastosował po raz p ie rw  
szy w  r. 1945 m otor z syreną, służący 
dotychczas jedyn ie  do podawam a 5>y 
gnatów, jako w e n ty la to r do ognisk ko 
wa lskich . D z ięk i tem u w yna lazkow i 
udało się w  na jtrud n ie jszym  okresie 
odbudowy uruchom ić paleniska i w y 
rabiać najkonieczniejsze narzędzia d la  
wszystkich dzia łów  p racy w  warszta
tach parow ozow ni i  oddziale drogo
wym .

Przy w spółudzia le p racow rflków  
w arsztatowych ob. K ru p a  w ykona ł 
szereg urządzeń technicznych, n ie 
zbędnych do rozpoczęcia pracy. Umoż 
liw iło  to rozw iązanie w  znacznej m ie 
rze prob lem u podniesienia wydajności 
pracy bez zwiększenia kosztów nakła 
dowych. Pod k ie row n ic tw em  ob. K ru  
py, dzięki zastosowaniu jego ulepszeń, 
w arszta ty ta rnow sk ie  w yp rodukow a ły  
20 maszyn d ruka rsk ich  do d rukow a
nia b ile tó w  kartonow ych. Koszty pro 
d u k c ji tych  maszyn w yn ios ły  zaled
w ie 40 proc. sumy, jaką  zażądał p ry 
w a tny przedsiębiorca. Oszczędności z 
tego t y j j i łu  w yn ios ły  14 m il. zł. Ostat
n io  Franciszek K ru p a  skonstruow ał 
specjalną maszynę do og ław ian ia  śrub 
na gorąco. W ynalazek ten ca łkow icie  
w yrugow a ł stary ju ż  sposób og ław ia
nia śrub pod m ło te m  pneum atycznym , 
co wym agało za trudnien ia  trżech lu b  
czterech pracow ników . W ydajność na 
w et p rzy  dużym  w y s iłk u  fizycznym  
wynosiła  zaledwie 300 śrub w  ciągu 
8 godzin pracy. Obecnie dwóch robot 
n ików  w  ty m  samym czasie w yko nu je  
og ław ianie 600 śrub, przy zmniejszo
nych o 75 proc. kosztach.

gotransowców”  by ło  jeszcze n iew ie lu  
i  n ie posiadali sprzętu — ale d a li ra 
dę! W edług obliczeń po rtow ych prze
ładow a li 225 ton celu lozy w  ciągu 
czterech i  pó ł godziny, w yko nu jąc  350 
proc. ponad usta loną przez spedyto
rów  normę. Pomógł tu  zapał i... „ha- 
nepu ty”  — specjalne haki, p rzy  po
mocy k tó rych  ściąga się z okrę to 
wych lu k  bele na ziemię.

— Później już wszystko poszło 
gładko — mówi ob. M uri z „Car- 
gotraosa", który w czerwcu 1946 r. 
przeładowywał pierwsze towary w 
porcie szczecińskim. — „Olsztyna” 
z celulozą wyładowaliśmy w ciągu 
dwóch i pól dni „robiąc” 180 proc. 
normy, a było 7.500 bel!

DO FA B R Y K
Tę samą celulozę, k tó rą  p-zed nie

daw nym  czasem przyw ióz ł do Szcze
cina po lski statek ..O lsztyn” , 'teraz 
„cargotransow cy“  ładu ją  na wagony. 
P rom  ko le jow y dostarcza taboru z 
dworca w rocław skiego i w  drodze po
w ro tne j zabiera ju ż  ładowne wago
ny z W yspy na bocznicę.

200 - k ilog ram ow e bele celulozy 
ściągnięte na k rzyż  d ru ta m i jadą ta
czkam i do wagonów. P ow o li zn ika ją  
wysokie staple bel w  magazynach 4 
i  5. P rzodow nik Popiołek, k tó ry  skoń
czył ku rs  szkolen iow y c'la robo tn ików  
portowych, organ izow any przez zw ią
zek i w ładze portowe, sam pcha w y 
ładowaną taczkę.

—  Muszę nabrać jeszcze większe
go doświadczenia w; pracy, żeby 
później przewodzić ludziom.*«
Sekundują m u, w yróżn ia jący się w  

pracy Dwojakowski i  Wanke, ła du ją 
cy w  te j c h w ili b ia łe  grube bele ce
lu lozow ych arkuszy. P a rtia  wago
nów  jes t ju ż  załadowana. Za chw ile  i 
zabierze je ko le jo w y  prom . Pojedzie 
celuloza do Poznania, Jelen ie j Góry, 
M iko łow a i  Czułowa.

A  rob o tn icy  - sp ó łd z ie lcy^  „Cargo- 
transu”  pó jdą co nowego ładunku.

------ 0------ .

B U D O W A
now ej rad iostacji

W tych dniach S.P.B. rozpoczęło re- 
moi^t dużego gmachu w  Warszewie 
pod Szczecinem przeznaczonego na 
przyszłą radiostację. D yr. dolskiego 
Radia ogłosiła prze targ na budowę 
masztów.

Urządzenia rad ios tac ji ju ż  gą na 
m iejscu i z chw ilą -ukończen ia remon- 
tu budynku, k tó ry  po trw a  około 3 
miesięcy, zespół techn ików  przystąpi 
do m ontażu nowej rad iostac ji o mo
cy 50 KW , co pozw oli wejść Szczeci
now i ną antenę europejską (obecna 
rad iostacja posiada Imoc zaledwie 1 
KW ).

Zakonczen.e m ontażu i  pierwsze 
próby p rzew idu je  się na 1 'k w ie tn ia  
przyszłego roku.

FROF. DONCZO KOSTOW  
przewodniczący delegacji bułgarskiej

W A C ŁA W  RZEZACZ 
i  zeski powieściopisarz i  scenarzysta

W A C ŁA W  K U B E L IK  
czeski kom pozytor j  dyrygent

^°proszę o „Chirurgią twar-

,,^z. ^ adeszło już coś nowego z 
ledziny chemicznej?“  

nęci, ~̂zy dostaną „Anną Kareni-

niecierpliwe, pełne jeszcze 
łapki sześcioletniej 

lej CzVnki same zdejmują z

CZY JEST COS NOWEGO?
*010.

ty).

p ó ł'
V numer dziecinnego pisem

su,, ładę księgarń 
* *  -

rn i Towarzy- 
rzVjaźni Polsko - Radziec- 

^  °blegają inżynierowie, leka- 
¿ ^ e n c i ,  uczniowie.

Spediend  wspinają sią po drti 
acA> znikają pod ladami i zno 

eWet°raz to n °we stosy porządnie, 
ę Cznie oprawnych książek.

hoy,ęlne dzieła i podręczniki nau- 
J utu>ory literackie i poetyc- 

li ¡jt -1 dawniejszych przedstawicie 
i Qa/*ratVry rosyjskiej, czasopisma 

Znikają w teczkach i  tor- 
zVka ”Uajomość pobratymczego ją 
*1» ^ y m e y o  oddaj e nieocenio

ffi naszej nauce i kulturze.

A ceny? Przyzwyczailiśmy sią 
już w Polsce, a nawet pogodziliś
my sią z tym, że książki są drogie, 
nawet bardzo drogie. Cóż —  brak 
odpowiednich gatunków papieru, 
maszyn drukarskich, urządzeń... 1 
dlatego trudno nam z początku u- 
wierzyć, że przeszło trzystustroni- 
cowy podręcznik techniczny, wy
dany na bezdrzewnym papierze i  
oprawny w.półpłótno z tłoczonymi 
złotymi napisami, kosztuje tylko  
340 zł, a ślicznie i  luksusowo wy
dana „Anna Karenina“  tylko 200 
zł. Ceny wydawnictw broszuro
wych nie przekraczają 100 zł.

Niestety, Związek Radziecki, 
sam cierpiący na głód książki, nie 
może w pełni zaspokoić naszego za 
potrzebowania. Długie listy zamó
wień składanych przez uczelnie, in

stytucje, organizacje i osoby pry 
watne długo nieraz muszą czekać 
na swoją kolejkę. Słowa „brak“ , 
„wyczerpane“ , „jeszcze mie nadesz 
ło“  padają zbyt często. Stąd też 
nieraz pretensje do księgarni, że 
opieszale, że niechętnie. Księgarnia 
Towarzystwa prosi, aby wszelkie 
zamówienia na książki i pisma ra
dzieckie, nie znajdujące się na pół 
kach, składać wcześniej, a nie do
piero wtedy, kiedy egzamin na kar 
ku ,albo robota już rozpoczęta.

Młody student z rozwichrzonymi 
włosami denerwuje się i grozi, , że 
nie skończy pracy dyplomowej, je
żeli nie dostanie trzech ostatnich 
numerów jednego z technicznych 
pism budowlanych. Na szczęście, 
po długim szperaniu w zakamar-

ją. Westchnienie ulgi i rozpromie
niony uśmiech. Ale nie zawsze tak 
szczęśliwie bywa. A przecież moż
na od razu na miejscu, w księgar
ni, zaprenumerować każde interesu 
jące nas pismo (od codziennego do 
czasopisma fachowego), które przy 
da się nie tylko do dyplomu, ale w 
przyszłej, panie inżynierze, pracy 
zawodowej.

Osobny dział sprzedaży stanowią 
pisma i wydawnictwa Towarzystwa 
Przyjaźni Polsko - Radzieckiej. . —.

Z biało - czerwonej okładki o- 
statniego 6—-7 numeru „Przyjaź
n i“  uśmiecha się młoda dziewczij- 
na w regionalnym stroju. „Przy
jaźń“  to publlcystyczno +• literacki 
magazyn, zawierający przegląd ak 

, , . .,  i Walnych zagadnień politycznych i
kach magazynu numery się zna}du \ kułturalnych z kra ju i  t  'ZSRR. ...

Obok — szereg wydanych przez 
Towarzystwo broszur. Tematyko 
różnorodna. Problemy i zagadnie
nia polityczne, społeczne i gospo
darcze, streszczenia, omówienia i 
przekłady fragmentpw większych 
dzieł i  rozpraw. Wielka pomoc dJa 
tych, którzy, nie znając języka, nic 
mogą czerpać interesujących ich 
wiadomości, bezpośrednio z rosyj
skich oryginałów.

Przez księgarnie Towarzystwa 
Przyjaźni Polsko - R adzieckie , 
przechodzą tysiące dzieł, książek, 
periodykóro i gazet. Warszawa 
Wrocław, Katowice, Bydgoszcz i 
Gdynia mają swoje księgarnie. 
Wszystkie Oddziały Wojewódzkie. 
Towarzystwa mają podręczne m — 
gazyny książek, niezależnie od d ■ 
stępnych wszystkim łfibliotek. Bi
blioteki instytucji i nrgaińzacji v  
gą nabywać ciekawie zestawionc 
komplety pism i wydawnictw To
warzystwa.

Księgarnie Towarzystwa Przyjaż 
ni Polsko • Radzieckiej warto zwie 
dzii- '  ‘

RoSer  Yercors (ur. 1902). znany fra n 
cuski rysow n ik  satyryczny, ilu s tra 
to r oraz au to r opow iadania „M ilczen ie  
m orza“ , k tó rym  zadebiutował Ijako  p i

sarz.

JOE DA W IDSO N  
, wybitny rzeźbiarz U S A

»
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S p e ł n i o n e
z a d a n i e

W  niedzielę uroczyste rozdanie na
gród na Stadionie WP zakończyło p ier 
wsze w  h is to r ii sportu polskiego Ig rzy  
ska Sportowe Z w iązków  Zawodo
wych. Z  żalem żegnała W arszawa rze
sze sportowców z całej Polski, którzy 
przez k ilk a  dn i z rzędu zm agali się 
w  bojach na boiskach, ringach i  p ły 
walniach.

Te 6.000 zaw odników  i  zawodniczek 
s ta rtu jących  we w szystkich dziedzi
nach sportu — to pokaz dwuletniego 
dorobku zw iązków  zawodowych na 
polu wychowania fizycznego i  sportu.

Reorganizacja sportu polskiego po
szła po dobre j l in ii .  Św iat pracy 
zrzeszony w zw iązkow ych klubach 
sportowych daje ręko jm ię , że u trz y 
mana będzie zasada szlachetnej r y 
w a lizac ji. Dowody tego m ie liśm y na 
każdym kroku . Zawodnicy zmuszali 
się do najw iększego w ys iłku  i  w ska 
zyw a li m aksim um  am b ic ji, nawet 
wówczas, gdy zdobyw ali ostatnie m ie j 
sea.

Igrzyska Sportowe Zw. Zaw. były 
p raw dziw ym  pokazem masowości 
sportu. Masowe pokazy gim nastycz
ne dziewcząt i chłopców, o lbrzym ia 
ilość zaw odników  i zawodniczek, do
skonałe n iek iedy w y n ik i — wszystko 
to u tw ierdza nas w  przekonaniu, 
że spor*t po lsk i odrodzi się, ju ż  
w kró tce  i  obejm ie Całą młodzież 
pracującą.

N ie chcemy byna jm n ie j dyskredy
tować sportu  wyczynowego. Chcemy 
jednak, aby ten wyczyn w yras ta ł na 
podłożu masowym. Zasadniczym za
gadnieniem  dla nas jest to, aby ja k  
na jw ięce j ludz i w  Polsce upraw ia ło  
sport i  aby k u ltu ra  fizyczna objęła 
sw ym  zasięgiem wszystkich obywate li. 
Zagadnieniem  drugorzędnym  będą 
w y n ik i i  wyczyny — które zresztą au
tom atycznie będą coraz lepsze.

I  Ogólnopolskie Igrzyska Sportowe 
Z w iązków  Zawodowych pokazały 
nam. że sport po lski zaczął się już 
rozw ijać  we w łaściw ym  k ie runku.

Ł  o lny Śląsk — D a lm ac ja
3 :2  (0 :2 )

Na Stadionie O lim p ijsk im  we Wroc 
ła w iu  odbyło się m iędzynarodowe 
spotkanie p iłka rsk ie  m iędzy reprezen 
tacją Dolnego Śląska i  reprezentacją 
jugosłow iańskich Z w iązków  Zawodo
wych. Jugosłow ianie w ys tą p ili jako 
reprezentacja D a lm acji. Mecz po

Ostatni dzień Igrzysk Sportowych
ZW IĄ ZK Ó W  ZAWODOWYCH

W y s iłk i /Z w ią zk o w c ó w  w y ty c z a ją  now e drog i i w s k a zu ją  now e cele sp ortow i ^b lskiem u
„Leg ia “  zgrom adziłyW niedzielę odbyło się uroczyste za 

kończeń’« I  Ogólnopolskich Ig rzysk 
Sportowych Zw iązków  Zawodowych.

Na S tadionie W ojska Polskiego ze 
bra ło się ponad 25 tys. w idzów. W lo 
ży honorow ej zasiedli m in is te r pracy 
i  op iek i społecznej Rusinek, władze 
K o m is ji Centra lne j Z w iązków  Zawo
dowych z *przewodniczącym  W itaszew 
skim  i sekretarzem  generalnym  K u 
ry lew iczem  na czele, oraz przedsta
w icie le  Zw iązkow e j Rady K u ltu ry  
F izycznej i Sportu.

Na wstępie odbył się popis gimna 
styczny w  w ykonan iu  zespołu kob ie
cego i męskiego. Zespoły lic zy ły  po
nad 1.000 osób. Podobnie ja k  w  dn iu  
otw arcia  pokaz w yw o ła ł o lb rzym i en 
tuzjazm  zgromadzonej publiczności.

Po pokazie przem ów ił do uczestni 
ków  Igrzysk  m in is te r pracy i  opieki j 
społecznej Rusinek, k tó ry  m . in. po- j 
wiedzia ł: „p rzy jecha liśc ie  do Warsza j 
w y  na Ig rzyska Sportowe, aby w  te j 
fo rm ie  zam anifestować siłę i k u ltu rę  
fizyczną klasy robotn icze j. W y s iłk i j 
wasze w ytycza ją  nowe drogi i wskazu 
ją  nowe cele polskiem u masowemu 
sportow i".

Z ko le i przewodniczący KC ZZ W i- 
taszewski oraz sekretarz generalny 
KC ZZ m in is te r K u ry ło w icz  w ręczyli 
nagrody zw ycięskim  zespołom. Zdo
byw cy pierwszego m ’ejsca w  k la s y fi
k a c ji ogólnej Ig rzysk  — Zw. Zaw o
dowy K o le ja rzy  o trzym a ł puchar prze 
chodni K o m is ji C entra lne j Zw. Za
wodowych. D rugą nagrodę, ufundowa 
ną przez prem iera C y ra nk ie w ’cza 
wręczono „M eta low com “ . Trzecią na 
grodę — m arszałka Sejm u K ow alsk ie  
go o trzym a li „Sam orządowcy“ . Nagro 
dę M iędzyzw iązkow ej Rady K u ltu ry  
F izycznej i Sportu za czWarte m ie j
sce zdobyli „M iędzyzw iązkow cy“  Pią 
tą nagrodę, u fundow aną przez m in i
stra zdrow ia d r  M iche jdy  o trzym a li 
„G ó rn icy ".

Po uroczystym  rozdaniu nagród, 
przy  dźw iękach H ym nu Narodowego 
opuszczono flagę.

F IN A Ł Y  B O KSER SKIE
F ina łow e w a lk i tu rn ie ju  bokserskie

go, odbywającego się w  ramach 
Igrzysk ZZ, sta ły na bardzo dobrym  
poziomie i b y ły  ja kb y  powtórzeniem  
m is trzos tw  Polski. Zadowalającym  
jest fak t. że do p u li f ina ło w e j zakwa
lifik o w a ło  się w ie le m łodych i  u ta len
towanych zawodników. Większość ich

Brzózką. Brzózka to także m iody ta 
lent, k tó rem u  potrzeba jednak w ię k 
szego sz lifu  i obycia ringowego. W  wa 
dze p ió rko w e j poziom w a lk  b y ł nieco 
słabszy. Zwycięzca w  te j ka tego rii — 
Borowski, dysponuje wprawdzie, s il-  
pym  ciosem, ąlę b rak m u jeszcze tech 
n ik i. Waga lekka, to nadal domena 
Rademachera. W czasie trw an ia  I -  
grzysk b y ł on z dnia na dzień coraz 
lepszy. Szkoda ty lko , że nie m ogliśm y 
go obserwować w  walce fina łow e j, bo
w iem  p rzec iw n ik  jego — K rys iak, z 
powodu k o n tu z ji nie s taw ił się na r in 
gu.

—  16 la t boksu, to już  dla mnie w y 
starczy. Obecnie de fin ityw n ie  w yco fu

tralnego W KS 
ok. 9.000 w idzów.

R Z E Ź N IC K I W Y G R Y W A  W YŚCIG  
ŁÓ D Ź — W A R S ZA W A

Rozegrane w ramach Ig rzysk Spor
tow ych ZZ  zawody ko larsk ie  na dy
stansie 130 km  z Łodzi do Warszawy, 
zakończyły się zwycięstwem  Rzeżnic- 
kiego (Kolejarze), k tó ry  uzyskał czas 
3:33,20 godz. Sensacją tego biegu była 
porażka ogólnego faw oryta , zwycięzcy 
„T o u r de Pologne" — W ójcika, k tó ry  
p rzy jecha ł dopiero na , ósmym m ie j
scu. W ó jc ikow i jadącem u przez cały 
czas w  czołówce, zap lą ta ł się na u l i 
cach W arszawy d ru t w  szprychy, przez 
co strac ił on drogocenne k ilkadzies ią t

em ocjonującej grze zakończył się. zwy ' kazał a ju ż  dobre ' przygotowanie
cięstwem drużyny po lskie j w  stosun 
ku  3:2 (0:2).

Grę rozpoczynają Jugosłow ianie i 
uzyskują początkowo przewagę, je d 
nak dobra obrona Po laków  lik w id u 
je  niebezpieczne a tak i szybkich na
pastn ików  ' jugosłow iańskich. W 6-tej 
m inucie  g ry  Polacy nie w yko rzysta li 
rzu tu  karnego, k tó ry  przestrze lił

techniczne i  ho łdu je  nowem u s ty low i 
w a lk i, polegającemu przede wszystkim  
na bezustannym  ataku.

N ie obeszło się na tu ra ln ie  bez n ie 
spodzianek. Do tak ich  zaliczyć należy 
przede w szystk im  zwycięstwo m łode
go p io trkow ian ina  Steca nad Kliim ec- 
k im  w  wadze c iężk ie j. W alką tych 
dwóch zaw odników  by ła  w edług słów

K rzyk . W 31-ej m inucie  praw oskrzy kap itana sportowego W OZB — L isow - 
d łow y Jugosłow ian Juriczko zdobywa  ̂skiego, na jładnie jszą w a lką  w  wadze 
z przeboju prowadzenie. W 42-ej m i- : ciężkiej, oglądaną po w o jn ie . Stec z 
nucie Radankovic zdobywa po korne dnia na dzień rob i coraz większe po
rze drugą bram kę dla gości. Po przer j stępy i wykazuje, że ju ż  w kró tce  bę- 
w ie w  13-ej m in . po centrze Szymcza , dzie jednym  z s ilnych punk tów  naszej
ka, Sierzenga zdobywa pierwszą 
bram kę dla drużyny  po lskie j. W 3 
m in. później Szymański strzela w y 
rów nu jącą bramkę. Od te j c h w ili 
drużyna polska ma w yraźną przewa
gę i gra toczy się przez cały niemal 
czas na po lew ie Jugosłowian. Decy
dującą o zw ycięstw ’e bram kę zdobył 
Sierzenga z podania Szymańskiego.

Sędziował bardzo dobrze ob. D łu 
gosz z W rocław ia. W idzów ponad 20 
tysięcy.

reprezentacyjne j ósemki. Decyzja sę
dziowska w  te j walce była  jednak mo 
cno dyskutowana przez fachowców. 

Bardzo dobrym  b y ł rów nież m łody 
zawodnik łódzk i — K arg ie l w  wadze 
muszej. Posiada on doskonałą kondy
cję, w ie le  am b ic ji, bojowość oraz do
bre przygotow anie techniczne. Już dziś 
można go zaliczyć do czołowych 
„m uch '1 Polski. Grzywocz w  wadze ko 
gucie j raz jeszcze udow odn ił' swoją 

‘ wyższość technierns nad

T E A T R Y  -  K IN A
TEATRY

T e a tr P O L S K I (K a ras ia  2) 
19 „ c a r m e n “  op. B i

S*
39%

godz.

P L A C Ó W K A  (K ró le w s k a  
13 n ie c z y n n y .

N O W Y  (P u ła w ska
,,P o rw a n ie  S a b in e k '
19.00.

S T U D IO  (K a ro w a  31% nie 
cz y n n y .

K L A S Y C Z N Y  (M o k o to w  
ska 13) godz. 19. „S e an s “ .

L E T N I (P o lna  26) o godz 
19.15 „N ito u c h e “ .

R O Z M A IT O Ś C I (M arsza ł 
k o w s k a  8) godz. 19 „P o 
c iąg  W id m o “ .

M A Ł Y  (M a rsza łko w ska  81) 
o godz. 19 „C a n d id a “ , o- 
s ta tn le  d n i.

P O W S Z E C H N Y  (Zam oJ 
sk iego  20) o godz. 19 „S trz a  
ły  na D łu g ie j“ .

C O M O E D IA  (Szw edzka 2)
n ie c z y n n y .'

M IN IA T U R Y  (M a rs z a łk ó w  
ska 69) o godz. 19 „D o m  k o  
b ie t ‘\

W R Ó B E L E K  W A R S Z A W 
S K I (Z y g m u n to w s k a  8) o g. 
17.30 I 19.30 re w ia  „O  w szys ł 
k im  i n ic z y m “ .

P A L L A D IU M  (Z ło ta  7-9) 
„W  pogon i za m ężem '*, 
p rod . a m e ry k ., pocz. seans. 
14.30, 19.15 i  21.30; d la  ZW. 
za w . 17.

P O L O N IA  (M a rs z a łk o w 
ska 56). „N a  tro p ie  z b ro 
d n i“ , pocz. seansów  13, 15, 
19 i  21: zw . zaw . 17.

T E A T R  D Z IE C I W A R S Z A  
W Y (K a ro w a  31) n ie c z y n n y .

G U L IW E R  (K ró le w s k a  13) n .  
n ie c z y n n y .

S C E N A  M U Z Y C Z N O  OPE 
R O W A (M a rsza łko w ska  8)

W id o w is k o  m uzyczne  F r im  
m la  „ K r ó l  W łó częg ó w “ .

S Y R E N A  ( In ż y n ie rs k a  2) 
„B e li ta  ta ń c z y “ , pocz. se
ansów  15, 17 i  21: zw . zaw .

T Ę C Z A  (S uz ina  4) „O s ta 
tn i  e ta p “ , pocz. seansów 
15. 17, i  21; zw . zaw . 19.

K IN A
A T L A N T IC  (C hm ie ln a  33) 

„R osanna  z s ied m iu  ks ię 
ż y c ó w "  p ro d . ang., pocz. 
seansów 15, 17, 21: d la  zw. 
zaw . 19.

A K T U A L N O Ś C I N r  1
(M a rsza łko w ska  1121 P ro 
g ra m  N r  41 pocz. seansu 
c o d z ie n n ie  o godz- 11.

A K T U A L N O Ś C I N r . 2
(w  S y re n ie , In ż y n ie rs k a  2) 
n ie czyn n e .

S T Y L O W Y  (M a rs z a łk o w 
ska 112) „C h ło p ie c  p rzed 
m ie ś c ia ". f i lm  ra d z ie c k i.— 
Pocz. seansów o godz. 13, 15 
17. 21 i Z w . Z a w . o 19-ej.

Igrzyska aport. Zw , Zaw. Spotkanie w  koszykówce

K I N O
" P O L O N I A , ,

(godz. 13, 15 19, 2 ', 
Zw. Zaw. 17.)

Sensacyjny film szpiegowski
produkcji angielskiej

(,Na tro p ie  z b ro d n i«
W  rolach głównych: JAMES MASON i J0YCE HOWARD  

Reżyseria: KAROL LAMAC 2636 - K

ję  się z r in g u  — pow iedzia ł G rą tkow - 
sk i po zdobyciu ty tu łu  m istrza Z w iąz
ków Zawodowych. Rzeczywiście Grąd- 
kow ski godnie zakończył swą karie rę  
zawodniczą, w ykazu jąc doskonałą fo r
mę przez wszystkie dn i tu rn ie ju . Ce- 
bu iak w yg ra ł w praw dzie  w  fina le  z 
Trzęsowskim , lecz nie b y ł to  szczyt je 
go m ożliwości. Cebulak tłum aczy ł się 
przemęczeniem i  zbyt dużą ilością w a lk  
w  ostatn ich miesiącach. Również ta de 
cyzja sędziowska wzbudzała pewne 
w ątp liw ości. W w. pó łciężkie j poziom 
w a lk  b y ł bodaj najsłabszy. Ślązak Pa 
te rok nie napo tka ł tu  poważniejszych 
p rzec iw n ików  i  w szystkie swoje w a lk i 
w yg ra ł przez k o. W fina le  znokauto
w a ł on B orka już w  I  rundzie.

K la sy fikac ja  zawodników.
Waga musza: 1) K a rg ie l (W łókniarz),

2) L in d n e r (Spożywców), 3) G orawski 
(M etalowcy).

Waga kogucia: 1) Grzywocz (G ó rn i
cy), 2) Brzózka (Chemicy), 3) K u jaw a  
(Spóldz.).

Waga p ió rkow a: 1) B orow ski (Che
m icy., 2) Panke (Spółdzielcy), 3) M a- 
tloch (G órnicy). .

Waga lekka: 1) Rademacher (M eta
lowcy), 2) K ry s ia k  (Leśnicy), 3) Stefa
n iak (W łókniarz).

Waga pólśrednia: 1) G rądkow ski 
(Budow lani), 2) P a liń sk i (C ukrow nicy,
3) M icha lak (Górnicy).

Waga średnia: 1) Cebulak (C ukrow 
nicy), 2) Trzęsowski (W łókniarz), 3) Ko 
sowski (Budow lani).

Waga półciężka: 1) Paterok (G órn i
cy), 2) B o rk  (Leśnicy), 3) Rudzki 
(Spółdzielcy). |

Waga ciężka: 1) Stec (Chemicy), 2) 
K lim d ck i (Spożywcy), 3) Jaskóła 
(W łókniarz).

Zainteresowanie w a lkam i f in a ło w y 
m i było  b. duże i tryb u n y  k o rtu  cen-

sekund. U n iem oż liw iło  m u to uzyska
nie zwycięstwa. D rużynow o w  tym  w y 
ścigu zw yciężył zespól ko le ja rzy, ja 
dących w  składzie: Rzeźnicki, W rze
s ińsk i i  K ró liko w sk i, W rzesiński up la 
sował się na d rug im  m iejscu, K ró l i
kow sk i na p ią tym .

Już po prze jechaniu 30 km  u fo rm o
wała się czołówka, w  skład k tó re j we 
szło 10 zawodników. N ada li on i silne 
tempo w yścigow i i  p ro w a dz ili aż do 
Łowicza. Tu odpada z czołówki I.eś- 
k iew icz  i  Wandor. Czołówką, k tó re j 
przewodzi na zmianę Rzeźnicki, K a - 
p iak i W rzesiński, wzm acnia jeszcze 
tempo i w  tym  składzie wpada na 
przedmieścia W arszawy. Tu odpada 
jeszcze W ójcik, a pozostali zawodnicy 
w  jednej grupie wpadają na metę. 
Końcowa k la sy fikac ja  przedstaw ia się 
następująco: 1) Rzeźnicki 3:33:20, 2) 
W rzesiński >— 3:33:21, 3) Kapialc —
3:33:22, 4) S iem iński, 3) K ró liko w sk i.

DO BRY W Y N IK  SZTA FE TY  
K O B IE C E J 4 X  100 m)

Rozegrany wczora j f in a ł sztafety 
4 x  100 m kobiet, przyn iós ł zwycięstwo 
zespołowi m etalowców, k tó ry  b iegnąc 
w  składzie: Hejducka, P ietrzanka, P i- 
w ow arów na i Paździorówna, uzyskał 
doskonały czas 51,4 sek., będący no
w ym  k lu bo w ym  rekordem  Polski. Sta 
ry  reko rd  Polski pobiła  rów nież d ru 
ga na meczu sztafeta zespołu spół
dzielców, k tó ra  uzyskała czas 51,7. — 
Oba te w y n ik i dowodzą, że lekkoa tle 
tyka kobieca w  Polsce podnosi coraz 
bardzie j swój poziom i w  m iarę jak  
organizować się będzie w ięcej imprez, 
to w tedy  przy jdą  rów nież i  lepsze w y 
n ik i.

W y n ik i sztafenty 4 x,100 m: 1) M e 
ta low cy 51.4 (nowy rekord  Polski). 2) 
Spółdzielcy — 51,7. 3) K ole jarze —
52 sek.

Sztafeta 4 x  400 mężczyzn: 1) „M e 
ta low cy“  — 3:31,2, 2) Spółdzielcy“  — 
3:34,8, 3) „M iędzyzw iązkow cy“  —
3:34,9, 4) „K o le ja rze “  — 3:35,2, 5)
„C hem icy“  — 3:37,1, 6) „B u d o w la n i“
— 3:38,0.

„K O LE JA R Z E “  M IS T R Z A M I 
W KO SZYKÓ W CE M Ę S K IE J

W meczu fina ło w ym  koszyków ki mę 
skie.j, „K o le ja rze “  pokonali „Spółdzie i 
ców“  w  stosunku 51:34 (33:18).

P un k ty  dla zwycięzców zdobyli: 
Śm ig ie lsk i i  Jarczyński — po 14 K o- 
lan iew sk i — 10, Kasprzak — 7 i  Grze 
chow iak — 6.

D la pokonanych: M oskw iński — 12, 
M icha lak — 8, Skrodzki, Paw lak, K u l 
czyński — po 4 i Jakubow ski — 2.

W drużynie zwycięskie j w y ró żn ił się 
nasz „w e te ran “  i  b. w ie lo k ro tn y  re 
prezentant Polski Grzeehowiak, „Spół 
dzie icy“  m ie li najlepszego gracza w 
M oskw ińskim . „

Trzecie miejsce w  tu rn ie ju  zaję li: 
„C hem icy“ , k tó rzy  pokonali „B u d o 
w lanych“  w  stosunku 31:14 (21:7).

F IN A Ł Y  S IA T K Ó W K I
Fina łow e spotkania w  siatkówce nie 

p rzyn ios ły  żadnych niespodzianek. Fa
w o ryc i w y g ry w a li —- a więc .Spół
dzie lcy“  b y li na jlepsi w  konkurenc ji 
męskiej, a „K o le ja rze “  — w  s ia tków 
ce kobiecej.

W kon ku re nc ji męskiej, w  firja le  
„S pó łdzie lcy“  pokonali „K o le ja rz y “  2:0 
(15:13 15:13). Zwycięzcy b y li zespołem 
bardzie j w yrów nanym . W alka była 
dość ciekawa i  w  I  secie „K o le ja rze1' 
p row adz ili 12:7. U „Spó łdzie lców 1' w y  
różn ił się M ichn iew sk i i  B ińkow ski, 
u „K o le ja rz y “  — G rabowski.

I I I  m iejsce w  tu rn ie ju  za ję li „W łó k 
niarze“ , k tó rzy  po słabej grze poko
n a li „S kórzanych“  w  stosunku 2:1 
(15:7, 15:17, 15:12).

W kon ku re nc ji kobiecej, w  fina le  
.K o le ja rze “  w y g ra li ze „S pó łdz ie l
cam i“  2:1 (15:9, 16:18, 15:12). S ia tka rk i 
„K o le ja rz y 1' lep ie j ścinały od swych 
przeciwniczek.

I I I  miejsce zajęła drużyna „W łó k 
n ia rzy “ , w yg ryw a jąc  z „G ó rn ik a m i" 
(2:0 (15:3, 15:8).

F IN A Ł  P IŁ K A R S K I
F in a ł tu rn ie ju  p iłkarsk iego o rrfP 

śtrzóstwo Zw. Zaw. rozg ryw a li „S a 
m orządowcy“  z „C hem ikam i“ . Mecz 
zakończył się zwycięstwem  „Samorzą 
dowców“  w  stosunku 1:0 (1:0).

Gra nie s ta ła \na  zbyt w ysok im  po
ziomie. Jedyną bram kę s trze lił Ro- 
żankowski.

W walce o I I I -c ie  miejsce „.M e ta 
low cy“  pokona li „G ó rn ikó w “  2:1 (0:0).

O G Ó LN A P U N K T A C JA  IG R ZY S K
P unktac ja  ogólna I  Ogólnopolskich 

Ig rzysk Sportowych Zw . Zawodowych 
przedstaw ia się następiijąco:

1) Zw . Zaw. K o le ja rzy  — 190 pkt.
2) M eta low cy — 182 pkt.
3) Samorządowcy — 164,5 pkt.
4) M iędzyzw iązkowcy — 161,5 pkt.
5) G órn icy — 161 pkt.
6) W łókn iarze — 137,5 pkt.
7j Spółdzielcy — 134,5 pkt.
8) B udow lan i — 122,£ pkt.
9) Chem icy — 107 pkt.
10) Skórzani — 91 pkt.
11) Odzieżowcy — 67,5 pkt.
12) Spożywcy — 67 pkt.
13) C ukrow n icy — 50 pkt.
14) Pocztowcy — 40,5 pkt.
15) Leśnicy — 30 5 pkt.
16) N a ftow cy — 23,5 pkt.

Z E  S P O R T U  
w  Z S R R

W Semferopolu na K rym ie , utalento 
wany zaw odnik radzieck i —  Iw a n  
cew, ustanow ił przed k ilkom a dniam1 
nowy św ia tow y reko rd  w  podnoszeni^ 
ciężarów. M alcew, m ający wagę pó!'  
ciężką — podniósł lewą ręką 111 kg 
50 gr. W yczyn radzieckiego sztangis^ 
jest o 11 kg 50 gr. lepszy od dotych
czasowego reko rdu  światowego!

*
W M oskw ie został rozegrany b!e® 

m ara toński' (42,195 km ) o m istrzostw0 
Zw iązku Radzieckiego. Udzia i w  bie* 
gu wzięło 60 zawodników. S ta rt i nie* 
la b y ły  na stadionie „D ynam o“ .

M araton m is trzow ski m ia ł przebić* 
niezw ykle c iekawy. Przez d ług i czaS 
prow adził zeszłoroczny zwycięzca 
Wasyl Gordienko. Tuż za n im  bieg*1' 
W anin, Puńko i  C eburkin.

1,5 km  przed metą W anin m inął Gor 
dienko i pierwszy prze rw ał taśmę 
mecie, uzyskując czas 2:31,55. WyniK 
ten jest now ym  rekordem  ZSRR. Da * 
sze m iejsca za ję li: 2) Gordienko "  
2:32:24, 3) Puńko.

*
W m istrzostwach p iłka rsk ich  ZSRlJ 

m oskiewskie „D ynam o“ , prowadzące W 
tabeli — doznało niespodziewanej P0'  
rażk i z m łodym  zespołem z Kujby“'20" 
wa „S krzyd ła  S ow ietów1' w stosunku 
0:1. W innych spotkaniach „Spartak
pokonał len ingradzk i „Z e n it“  4:1, a W
spotkaniu z C D K A  uzyskał cenne zwy 
cięstwo 2:0 (1:0).

Obecnie więc tabelka mistrzowska
wygląda następująco:

1) „S pa rta k “  — 23 pkt., st. .br’ 
43:16.

2) „D ynam o“  (M.) — 21 pkt., st. br- 
43:17.

3) „D ynam o“  (Tb.) — 20 pkt., st. br- 
32:15.

C S R — Australia
2 : 2 o puchar Davis®
W dalszym ciągu międzystrefoWe

spotkania tenisowego o Puc. ,

grze

go
Davisa m iędzy Czechosłowacją a 
straffią  rozegrano  spotkanie W 
pojedyńczej m ędzy D robnym  (Czec 
Słow acja) i  Q u is te m  (A ustra lia ).

Mecz po dram atycznej walce * 
kończył się zwycięstwem  Drobne*- 
w  stosunku 6:8, 3:6, 18:16, 6:3, •
Dzięki temu zwycięstwu Czesi z<*° k 
l i  d rug i pu nk t i stan meczu br7,‘ v 
2:2. Decydujące spotkanie tnfc“  '< 
C ern ik iem  (Czechosłowacja) i Sidw1
lem  odłożone zostało na dzień na 
ny.

stęp

P IĘ Ś C IA R Z E  L O D Z  &
w y g ry w a ją  w  Szczeci**1*

ha'1Mecz pięściarski, rozegrany W . 
szczecińskiej m iędzy drużynowym  
strzem Polski ŁK S -em , a mistrze 
O kręgu Szczecińskiego „O drą  ^
kończył się zwycięstwem  łodzian ^
stosunku 8:6, m im o że w alczyli 
w  rezerw ow ym  składzie. ..,

P unkty  dla ŁK S -u  zdobyli: P°P 
la ty  (w, kogucia), M arc inkow ski , 
p ió rkow a II), O le jn ik  (w. półśredn1 
i P isarski (w. średnia), »

D la „O d ry “ : B arg ie l (w. m ufZ '
DernStachowicz (w. p ió rkow a 

g ier (w. półciężka).
I),

Ze względu na nawal aktual»e® 
materiału, nie zamieszczamy odf|0' 
powieściowego, za co 
naszych Czytelników.

Ogłoszenia drobne
B R Y L A N T Y  — b iż u te r ia ,  i O B R A Ż L I^ E  s łow a  w y p o -  
z ło to  — s re b ro  — ze g a rk i. ( w ie d z ia n o  w  s ta n ie  n ie - 
K u p r.o  — sprzedaż. N o w y  I trz e ź w y m  w  dn . 15.8. we 

606 w s i N o w a  Iw ic z n a  o M .O . 
n in ie js z y m  o d w o łu ję  i  p rze ’1

Ś w ia t 48. N o w a k .

Z G U B N IO N O  le g ity m a c ję  
P P R  N r  113141 K a m iń s k ie -  
go E d w a rd a . 647

Z A G IN Ę Ł A  le g ity m a c ja  w y  
dana p rzez Z a rząd  M ie js k i 
W a rsza w y  M ile w s k ie m u  
S te fa n o w i. 652

2633 K

K a z im ie rz Dy
650

praszam  
try c h .

S Ł O W A  w y p A v ie d z ia n e  pu 
b lic z n ie  w  s ta n ie  n ie trz e ź 
w y m  o m a jo ro w e j B ia ła -  
c h o w s k ie j n in ie js z y m  o d 
w o łu ję  i  p rzep ra sza m . K a 
z im ie rz  D y tr y c h .  651

CENTRALA HANDLCWA ! 
PRZEMYSŁU ELEKTROTECHNICZNEGO I
DYREKCJA NACZELNA -  W n s z a m , « I. Puławska 29 j

poszukuje
inżyn iera  e lek łryka  0b8Zliail6g0 Z aku
mulatorami i ogniwami
technika e lektryka obeznanego z aku
mulatorami i bateryjkami
technika elektryka —  handlowca 
k ierow nika  finansowego ze znajo-
mością jednolitego planu kont i buchalterii
maszynistki korespondentki —
fakturzystki
Zgłoszenia z podaniem  i ż yc io  ysem  do W yd z  

P ersona^ego  po d  powyższym  adresem.

bielda Zbożowo Towarowa w Waiszaw e
O fY fo s z a  Btonhurs

na stanowisko m a k le ra  przysięgłego
Kandydaci, ubię,gający się o powyższe stano

w isko, .w inni odpowiadać w arunkom , w ym ie 
n ionym  w  rozporządzen iii M in is tra  P rzem ysłu 
i Hand lu z dn ia  7.III..1938 r. o m aklerach p rzy
sięgłych na giełdach tow arow ych (Dz. U. R. P-, 
N r  23, póz. 203).

Do podania należy dołączyć dowody, s tw ie r
d za ją ce  kw a lifika c je .

T erm in  składania podań up ływ a  z dniem  30 
Sierpnia 1948 r. 2634-G

OGŁOSZENIE 0 PRZETARGU USTNYM
M IE JS K IE  Z A K Ł A D Y  K O M U N IK A C Y JN E  

w  m. st. W arszawie
ogłaszają przetarg ustny (licytację) na sprze
daż samochodów osobowych i  ciężarowych na
stępujących m arek:

Steyer Renault
D. K. W. J  Ro lski F ia t
Mercedes A d le r Jun io r
Volkswagen Opel
Horch Skoda

Chevrolet
Hanza

L icy tac ja  odbędzie się w  dn iu 2 września 
1943 r. o godz. 8.30 w  C entra lnych W arszta
tach Samochodowych przy ul. W łościańskiej 
52, dojazd tram w a jam i n r n r 15 i 27.

Samochody oglądać można codziennie, w  go
dzinach 10 — 14 przy u l. W łościańskiej 52.

Szczegółowych in fo rm a c ji udziela W ydzia ł 
Zasobów M. Z. K ., M łynarska 2, w  godzinach 
urzędowania. 2638-K

„Ciech“ Centrala Imoortowo-Eksportu#3 
Chemikalii

i Aparatury Chemicznej
,»»os r u h u - t s

następu ących pracown kó ¥ do d z i*1* 
handlu zagraniczne!®:

Maszynistek
Tłumaczek
Maszynistek z językiem angiel*^1" 
Handlowców z językami
Zgłoszenia W y d z ^ ł Personalny 

W arszawa, ul. Jasna

C ie £

O G Ł O S Z E N IA  O P R Z E T A R G U
W y d z ia ł K w a te ru n k o w y  K ie ro w n ic tw a  Z a o p a jr-L , 

n ia  M .O .N . ogłasza p rz e ta rg  na p rzew óz  2.6<W-l,ol'.,l 3 
k o k s u  i  590.000 k g  w ęg la  do b u d y n k ó w  Ministers' y 
O b ro n y  N a ro d o w e j ze s k ła d n ic y  „W ę g lo b lo k “  P‘ 
u l.  Z w ro tn ic z e j 9.

O ie r ty  w  z a la k o w a n y c h  k o p e r ta c h , bez znaku V ,  
m y , z nap ise m  „O fe r ta  na p rzew ó z  k o k s u  i „ a- 
do b u d y n k ó w  M in is te rs tw a  O b ro n y  N a ro d o w e j' " j j  
le ż y  sk ład a ć  do d n ia  2 w rz e ś n ia  1948 r . godz. 
w  W y d z ia le  K w a te ru n k o w y m  K ie ro w n ic tw a  z a ° i 4j. 
trz e n ia  M .O .N . p rz y  A le i N ie p o d le g ło ś c i N r  239' ' e ;t
0  godz. 12-ej n a s tą p i k o m is y jn e  o tw a rc ie  kop
z o fe r ta m i.  e.

D o o fe r ty  n a le ży  d o łą czyć  odp is  św ia d e c tw a  P o 
m ys łow e go , u p o w a żn ia ją ce g o  do  w y k o n y w a n ia  P1 
w o zó w  o raz  k w i t  na w p ła co n e  w a d iu m . , ¿o

W a d iu m  w  w y s o k o ś c i 10.000 z ł n a le ży  w p ła ° a ,h li- 
k a s y  I  U rz ę d u  S ka rbo w e go  w  W a rsza w ie  r.a 
n e k  G łó w n e j A d m in is t ra c j i  D om ó w  Ó fic e rSK 
M .O .N . — N r  289. .,ie

W a ru n k i p rz e ta rg u  m ożna o trz y m a ć  w  W P i s .  
K w a te ru n k o w y m  K ie ro w n ic tw a  Z a o p a trze n ia  M v ;A - 

W y d z la ł K w a te ru n k o w y  K ie ro w n ic tw a  ZaoP3“ '  . 
n ia  M .O .N . zastrzega sob ie  p ra w o  dow o lnego  
b o ru  o fe re n ta  bez w zg lę d u  na sum ę p rze ta rg ' ,a 
o raz  p o n ie s ie n ia  ja k ie g o k o lw ie k  odzszk o d o W  q
1 u n ie w a ż n ie n ia  p rz e ta rg u . 262'
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